
ŻYCIE OLSZTYŃSKIE
Nr 203 " CZWARTEK, 26 SIERPNIA 1954 ROKU CENA 20 gr

Labourzyści brytyjscy
u Mao Tse-tunga

PEKIN (PAP). Agencja Nowych 
Ch n donosi, że 24 bm. przewodniczą­
cy Centralnego Rządu Ludowego 
Chińskiej Republ ki Ludowej Mao 
Tse-tung przyjął delegację brytyjskiej 
partii labourzystowskiej z C. Attlee 
na czele.

PEKIN (PAP). 22 bm. delegacja 
brytyjskiej partii labourzystowskiej z 
C. Attlee na czele wróciła do Pekinu 
z podróży po Chinach połnocno- 
wsc-hodnich. W drodze do Pekinu de­
legacja zatrzymała się w Tangszanie, 
gdzie zwiedziła kailańskie kopalnie 
węgla.

Delegacja rządu Burmy
wyjechała do Chin i ZSRR

DELHI (PAP). Z Rangunu donoszą, 
że burmańska delegacja rządowa z 
ministrem rolnictwa Thakinem Kyaw 
Dunem na czele udała się do Chiń­
skiej. Republiki Ludowej i Związku 
Radzieckiego.

Podczas dwumiesięcznej podróży po 
Chinach 1 Związku Radzieckim człon­
kowie delegacji burmanskiej zapoz­
nają ,s:ę z gospodarką rolną tych 
krajów.

Polskie Linie Oceaniczne 
i zaioga .Arki" 
przodują we współzawodnictwie

(Obsługa własna)
W II kwartale br. przodujące miej­

sce we współzawodnictwie międzyza­
kładowym w żegludze morskiej zdo­
były Polskie Lin ę Oceaniczne przed 
Polskim Ratownictwem Okrętowym 
Marynarze ze statków PLO wykonali 
kwartalny plan przewozu w 114,9 
proc., a plan pływu w 116,8 proc. 
Ponadto zaoszczędzili oni 16,8 proc, 
dewiz i 3 proc, paliwa płynnego i 
stałego.

Proporzec przodującego statku floty 
zdobył w II kwartale motorowiec 
„Lechistan“. Załoga tej jednostki wy­
konała kwartalny plan przewozu w 
145 proc.. Dzięki skróceniu czasu rej­
su, „Lechistan“ dodatkowo wTybrał 
s ę na Morze Północne, gdzie pełnił 
służbę zastępczego statku-bazy rybo­
łówstwa dalekomorskiego.

W rybołówstwie morskim 1 miejsce 
zdobyła załoga ,;Arki“. 
przekroczyli plany połowowe 
szczędzili 7 min. - zł. (kar)

„Arkowcy“ 
i zao-

O usprawnienie
przewozów jesiennych

W Krasnymstawie w woj. lubel­
skim odbyła się pierwsza krijowa na­
rada pracowników transportu spół­
dzielczości samopomocowej i delega­
tów dyrekcji kolejowych.

Zebrani podjęli uchwałę, w której 
zobowiązali się dla usprawnienia 
przewozów jesiennych nawiązać szer­
szą współpracę.

Cicho, z szybkością 60 km na godzinę

Nowoczesne tramwaje i polskie trolejbusy

Na zdjęciu: makieta nowoczesnego wagonu tramwajowego dla Warszawy.

rozwiązania. A aby 
wypadły najlepiej, 
taki wagon tram- 
wygląd zewnętrzny

Zdaniem wielu urbanistów estety­
ka. i rytm nowoczesnego miasta wy­
magają usunięcia „staromodnego“ 
tramwaju ze śródmieścia. Wyrazem 
tego były pierwotne plany MDM i 
trjasy N-S, które przewidywały tu 
tylko autobus i trolejbus. Zycie dyk­
tuje jednak inne 
te rozwiązania 
trzeba zbudować 
wajowy, którego 
nie będzie raziłk na tle nowoczesnych 
arterii, a zalety techniczne przystosu­
ją go do wielkomiejskiego rytmu ru­
chu ylicznego.

Wizyta w PAN
uczonego z NRO-dr Guyenot

Dr E. Guyenot—specjalista w dzie­
dzinie m kroskopii elektronowej z 
Zakładów „Karl Zeiss“ w Jenie ze 
swymi współpracownikami złożył 24 
bm. wizytę w PAN. Gości podjął 
lampką wina prof. dr H. Jabłoński.

Prof. Jabłoński wyraził gościom 
wdzięczność za wkład pracy w zmon­
towanie i uruchomienie mikroskopu 
elektronowego — daru Rządu NHD 
dla polskich naukowców.

Dr E. Guyenot podziękował za ser­
deczne przyjęcie ze strony polskich 
naukowców i życzył powodzenia w 
badaniach, które będą przeprowadza­
ne przy pomocy mikroskopu.

Po wykonaniu 90 proc, rocznego planu dostaw zboża 
Piąć powiatów zwolnionych od miarek i odsypów
Woj. bydgoskie wykonało dostawy za bm

Pow. Przeworsk w woj. rzeszowskim, Zawiercie — w stalinogrodzkim, 
Końskie — w kieleckim, Czarnków—w poznańskim i Kolno — w białostoc­
kim przekroczyły 90 proc, rocznego planu obowiązkowych dostaw zboża 
Chłopi w tych powiatach, którzy dostarczyli państwu całą przewidzianą 
planem na rb. ilość zboża, zwolnieni zostali od miarek i odsypów.
W r. ub. pow. Przeworsk i Koń­

skie przekroczyły 90 proc, rocznego 
planu w październiku, pow. Czarn­
ków — w listopadzie, a pow. Kolno— 
w - grudniu.

Do osiągnięcia dobrych wyników w 
br. przyczyniło się w pow. Przeworsk 
współzawodnictwo o jak najszybsze 
wykonanie obowiązków wobec pań­
stwa. Ogółem na 11.659 gospodarstw 
zobowiązanych w powiecie do odstaw, 
przeszło 70 proc, gospodarstw rozli­
czyło się całkowicie.

Na wyróżnienie zasługuje grom. 
Studzian, która wezwała pozostałe 
gromady powiatu do współzawodnic­
twa, oraz grom. Mikulice. Chłopi tych 
gromad • dzięki manifestacyjnym od­
stawom wykonali pierwsi w powiecie 
skup zboża.

Chłopi pow. Przeworsk zobowią­
zali się w jak najkrótszym czasie 
wykonać roczny plan dostaw w 100 
procentach.
Do 23 bm. 76 gromad w pow. Koń­

skie wykonało roczne plany dostaw 
zboża, z tego 40 dostarczyło zbiorowo 
zboże do punktów skupu. Na blisko 
12 tys. zobowiązanych do dostaw, o 
wykonaniu rocznych planów dostaw 
ziarna dla państwa zameldowało 9.543 
chłopów.

W terminowym wykonaniu obo­
wiązkowych dostaw zboża wyróżnili 
się chłopi z gmin: Międzierza i Skot­
niki, którzy do 23 bm. wykonali ro­
czny plan dostaw w 95 proc. Przo­
dujący chłopi, sołtysi i radni GRN 
pierwsi dostarczyli zboże dla państwa

Drużyny parowozowe
obniżają zużycie węgla

Drużyny parowozowe w całym kra­
ju rozwijają zgodnie z apelem II kra­
jowej narady w sprawie oszczędności 
węgla, współzawodnictwo o maksy­
malną oszczędność paliwa. Wiele za­
łóg parowozowych osiąga we współ­
zawodnictwie poważne rezultaty.

W parowozowni Kluczbork druży­
ny parowozowe zaoszczędziły w bm. 
ponad 600 t. węgla. Maszyniści z pa­
rowozowni Stalmogród, którzy posta­
nowili uczcić „Dzień kolejarza“ obni­
żeniem zużycia paliwa, w ciągu 
dwóch pierwszych dekad bm. zaosz­
czędzili'585 t. węgla.

Realizując zobowiązania, podjęte 
dla uczczenia swego święta, drużyny 
parowozowe węzła kieleckiego w 
pierwszych dwóch dekądach sierpnia 
zaoszczędziły około 300 t. węgla.

Wymagania te całkowicie spełnia 
nowy typ wagonu tramwajowego, o- 
pracowany obecnie na zlecenie Mini­
sterstwa Gospodarki Komunalnej 
przez Ministerstwo Przemysłu Ma­
szynowego. Rozwiązanie koncepcji 
urządzeń elektrycznych i pomoc w 
opracowaniu dokumentacji technicz­
nej przejął na siebie zespół pracow­
ników Zakładu Trakcji Elektrycznej 
Instytutu Elektrotechniki. Choć uru­
chomienie produkcji przewidziane 
jest dopiero na lata 1957-1958 — już 
obecnie istnieje plastyczny i techni­
czny obraz nowego wagonu.

Smukłe nadwozie o liniach półopły- 
wowych upodabnia wagon na pierwszy 
rzut oka do dużego autobusu. Do wnę­
trza prowadzą drzwi otwierane i za- 

-mykane mechanicznie przez obsługę. 
„Wskakiwaczy“ niewątpliwie zasmuci 
fakt, że przy zamykaniu drzwi stopnie 
będą automatycznie chowane pod pod­
wozie. Sztuczne przewietrzanie — w 
zimie powietrzem ogrzewanym — za­
pewni racjonaln- wentylację. Oświetle­
nie projektuje się jarzeniowe. Specjalne 
wkładki gumowe w kołach spowodują, 
że tramwaj będzie posiadał bieg cichszy 
od biegu trolejbusu, a łagodny rozruch 
i hamowanie wyeliminują szarpnięcia 
i wstrząsy. Szybkość do 60 km/godz. i 
przyspieszenie rozruchu większe niż 
małolitrażowego samochodu osobowego 
usuwają obawy ; 
na przystankach i skrzyżowaniach.

Ponadto nowe tramwaje będą jedno- 
wacjonowe i jednokierunkowe t. zn. 
stanowisko kierowiicze będzie tylko na 
przednim pomoście. Dzięki temu od­
pada konieczność dublowania urządzeń 
sterowniczych na tylnym pomoście. 

wyeliminują szarpnięcia

rozruchu większe niż

powstawania zatorów

i swoim przykładem zmobilizowali 
pozostałych rolników.

Dzięki wzmożonej pracy polityczno- 
uświadamiającej na wsi pomorskiej, 
woj. bydgoskie w całości wykonało 
plan dostaw zboża na bm.

Ponad 18 tys. indywidualnie go­
spodarujących chłopów wykonało 
swoje roczne plany obowiązkowych 
dostaw. Przoduje pow. Brodnica. 
Ogółem w woj. bydgoskim na 21 
bm. całkowicie wykonało plan 55 
gromad i 37 spółdzielni produkcyj­
nych.
Do powiatów woj. bydgoskiego, w 

których skup zboża dzięki podejmo­
wanym przez chłopów zobowiązaniom 
przebiega sprawnie, należy w dalszym 
ciągu pow. Aleksandrów Kujawski.

PRZED DEBATĄ W ZGROMADZENIU NARODOWYM
Nowe próby szantażu ze strony USA
Lud Francy wzmaga walkę

PARYŻ (PAP). We wtorek wieczorem odbyło się pod przewodnictwem 
premiera Mendes-France‘a posiedzenie rządu francuskiego. Na posiedzeniu 
tym premier złożył sprawozdanie o przebiegu obrad konferencji bruksel­
skiej, która, jak wiadomo, zakończyła się fiaskiem oraz zreferował wyniki 
swych rozmów z premierem Churchillem i ministrem spraw zagranicznych 
Edenem.

Jak donosi agencja France Presse, premier Mendes-France oświadczy! 
po posiedzeniu rządu, że debata w Zgromadzeniu Narodowym nad układem 
o „europejskiej wspólnocie obronnej“ odbędzie się, jak było przewidziane, 
w dniach 28—31 bm. Rząd nie wysunie kwestii zaufania w związku zc 
sprawą ratyfikacji tego układu.
Jak wynika z doniesień prasy, St. 

Zjednoczone postawione w obliczu fia­
ska całej swej polityki europejskiej 
w wyniku niepowodzenia konferencji 
brukselskiej, mobilizują zwolenników 
we francuskich partiach próbując ura­
tować układ o „europejskiej wspólno­
cie obronnej“, a jednocześnie wzma­
gają nacisk na rząd Francji w celu 
przeforsowania ratyfikacji układu 
przez Zgromadzenie Narodowe.

Próby „uratowania“ europejskiej 
wspólnoty obronnej mają podjąć tzw. 
„niezależni“ pod wodzą b. , premiera 
Pinay‘a, przywódcy partii katolickiej 
MRP, oraz odłam socjalistów SFIÓ 
pod wodzą Guy Molleta.

B. premier Pinay przystąpił już do 
akcji. Złożył on przedstawicielom pra­

co zwalnia qo całkowicie dla pasażerów. 
Wzrasta przez to pojemność wozu dc 
50 miejsc siedzących i około 70 stoją­
cych. Nie zapomniano również o motor­
niczym, który siedząc będzie prowadził 
wóz przy pomocy pedałów.

Wcześniej niż nowoczesny tram­
waj, bo w r. 1956, zostanie oddany dö 
użytku nowy trolejbus. Dla przyśpie­
szenia produkcji dokumentację jego 
oparto na licencji zagranicznej. Ale 
niezależnie od współpracy przy uru­
chomieniu produkcji tego typu, ze­
spół projektantów prowadzi prace i 
badania, mające na celu opracowanie 
krajowej konstrukcji trolejbusu. Trud­
no w tej chwili mówić o szczegółach 
polskiego typu, poza stwierdzeniem, 
że rozwiązania techniczne oparte bę­
dą na dotychczas uzyskanych do­
świadczeniach własnych.

Tak więc przed komunikacją War­
szawy rysują się nowe i jasne per­
spektywy. A niewątpliwym sukce­
sem gospodarczym jest to, że tabor ten 
produkować będziemy w kraju, z kra­
jowych surowców i rękami polskiego 
robotnika.

H. Witkowski
Instytut Elektrotechniki.

Manewry floty amerykańskiej
u wybrzeży chińskich

PEKIN (PAP). Według otrzyma­
nych tu wiadomości, Stany Zjedno­
czone znacznie wzmocniły w ostat­
nich dniach jednostki swojej floty u 
wybrzeży chińskich. W sobotę wice­
admirał Pride, dowódca siódmej flo­
ty USA stacjonującej w portach Tai- 
wanu, otrzymał do swej dyspozycji 
lotniskowce, kontr torpedowce i inne 
okręty wojenne pierwszej floty ame­
rykańskiej, które dotychczas stacjono­
wały u wybrzeży Filipin.

W ubiegły czwartek cztery kontr- 
torpedowce siódmej floty USA przy­
były do portu wyspy Taczen, która 
znajduje się tuż koło wybrzeży Chiń­
skiej Republiki Ludowej. Komendant 
tych okrętów Gabbert odbył na wy­
spie Taczen tajne rozmowy z wyż­
szymi oficerami rozlokowanych tam 
wojsk kuomintangowskich i przepro- 

W powiecie tym chłopi dostarczają 
przeciętnie dziennie od 1000 do 1300 
ton ziarna do punktów skupu.

Chłopi, którzy wykonali obowiązko­
we dostawy zboża, domagają się uka­
rania przez kolegia orzekające opor­
nych kułaków, hamujących dostawy. 
Zgodnie z tym za uchylanie się od 
wykonania swych obowiązków wobec 
państwa ukarani zostali grzywną — 
3 <tys. zł posiadacz 23-hektarowego 
gospodarstwa w Rzęczkowie w pow. 
Toruń — J. Racinowski i grzywną — 
2 tys. zł J. Plicha z grom. Plusko- 
węsy. Następnego dnia po doręczeniu 
im orzeczenia, oporni kułacy przystą­
pili Ho dostaw.

Oprócz dobrze pracujących tere­
nowych rad narodowych w woj. 
bydgoskim znajdują się i takie, któ­
re nie interesują się przebiegiem 
obowiązkowych dostaw. Np. Prezy­
dium GRN w Sipiorach, pow. Szu­
bin, do dziś nie doręczyło chłopom 
grom. Słonawy wymiarów dostaw.

sy oświadczenie, w którym stwier­
dził, że Francja powinna ratyfikować 
układ o EWO, ale jednocześnie za­
proponować pozostałym pięciu partne­
rom, aby układ został zawarty na 18- 
miesięczny okres próbny. Po upływie 
tych 18 miesięcy odbyłaby się kon­
ferencja, na której przedstawiciele 
sześciu krajów „małej Europy“ zdecy­
dowaliby, jakie zmiany trzeba wpro­
wadzić do struktury „armii europej­
skiej“. Należy zaznaczyć, że plan Pi- 
nay‘a pokrywa się prawie całkowicie 
z propozycjami wysuwanymi przez 
Adenauera.xT-uciiauci a.

Agencja United Press, omawiając’^c 
plan Pinay‘a podkreśla, że został on 
wysunięty w porozumieniu z wybit­
nymi przedstawicielami partii MRP; 
radykałów, części SFIO. i „niezależ­
nych“ oraz daje niedwuznacznie do 
zrozumienia, iż plan cieszy się popar­
ciem rządu St. Zjednoczonych.

Jednocześnie paryski korespondent 
agencji United Press stwierdza, że Pi­
nay jest uważany za kandydata na 
.premiera w razie obalenia rządu 
Mendęs-France‘a.

Oprócz mobilizacji zwolenników 
„armii europejskiej“ we Francji, St. 
Zjednoczone wywierają również bez 
pośredni nacisk na Francję, grożąc 
jej zmniejszeniem „pomocy amery­
kańskiej“ i odbudową Wehrmachtu 
w Niemczech zach. w wypadku nie- 
ratyfikowania układu o EWO. Oś­
wiadczenie takie złożył sekretarz 
stanu USA Dulles 24 bm. na kon­
ferencji prasowej.

Presja Waszyngtonu
NOWY JORK (PAP). W dzienniku 

„Wall Street Journal“ ukazał się ar­
tykuł, który raz jeszcze świadczy o 
szantażowaniu Francji i wywieraniu 
na nią presji przez St. Zjednoczone. 

St. Zjednoczone — pisze dziennik 
—- będą uzbrajały Niemcy zach. nie­
zależnie od tego, czy Francja na to 
się zgodzi, czy też nie i niezależnie 
od losów układu o „europejskiej 
wspólnocie obronnej“. Prezydent 
Eisenhower, sekretarz stanu Dulles 
i Narodowa Rada Bezpieczeństwa po­
wzięli już decyzję w tej sprawie. Je­
śli Francja nie zgodzi się na włą-

również 
na wy-

wadził inspekcję urządzeń wojsko­
wych wyspy.

W ostatnich dniach amerykańskie 
okręty wojenne wtargnęły kilkakrot­
nie na wody Chińskiej Republiki Lu­
dowej. W akcjach tych, brały 
udział jednostki stacjonujące 
spie Taczen.

PHENIAN (PAP). Min. 
USA zapowiedziało ostatnio 
we przeniesienie niektórych 
łów wojsk amerykańskich 
południowej do innych punktów stre­
fy Oceanu Spokojnego, m. in. na 
wyspę Okinawa, aby mogły „służyć 
lepiej celom strategicznym USA“.

Translokacja * wojsk amerykańskich 
nie tylko nie likwiduje zagrożenia 
pokoju w Korei, lecz zmierza 
stworzenia nowych’ ognisk agresji 
innych okolicach Azji.

obrony 
częścio- 
oddzia- 

z Korei

czenie Niemiec zach. do NATO (blok 
północno-atlantycki), St. Zjednoczone, 
a być może i W. Brytania podpiszą 
odrębne układy z Niemcami.

Rząd amerykański zamierza za­
wrzeć z rządem Adenauera układ 
o wzajemnej obronie i zezwo­
lić Niemcom na uzbrojenie się... Jeśli 
Francuzi odmówią współpracy, to w 
Niemczech zach. będzie utworzony 
odrębny sztab wojskowy dla połą­
czonych amerykańsko-niemieckich sił 
zbrojnych. Jeśli Francuzi sprzeciwią 
się utworzeniu przez nas sieci linii 
komunikacyjnych nä terytorium 
Francji, to stworzymy sieć linii ko­
munikacyjnych z pominięciem tery­
torium francuskiego.^
Protesty we Francji

PARYŻ (PAP). W miarę zbliżania 
się daty rozpoczęcia obrad Zgroma^ 
dzenia Narodowego nad sprawą tzw. 
„europejskiej wspólnoty obronnej“ 
(EWO) w całym kraju wzmaga się 
’^alka mas ludowych przeciwko 
*iom utworzenia „wspólnoty“, o 
kojowe rozwiązanie problemu 
mieć ki ego.

Walka ta przybiera różnorodne 
my,

pla-
po- 

nie-

for- 
znajdując zwłaszcza wyraz w 

deklaracjach, listach, petycjach, re­
zolucjach i w zbieraniu podpisów.

Dziesiąta rocznica powstania lu­
dowego w Paryżu oraz wyzwolenia 
stolicy Francji spod okupacji hit­
lerowskiej przeszła pod hasłem wal­
ki przeciwko wskrzeszaniu Wehr­
machtu w Niemczech zach. Z ini­
cjatywy Paryskiego Komitetu Wy­
zwolenia odbył się 22 bm. potężny 
wiec na placu przed dworcem 
Montparnasse.
W uroczystości z okazji 10-lecia 

wyzwolenia Francji w Tuluzie wzię-

Chiny przeciwstawiają się próbom USA 
zlikwidowania Komisji Nadzorczej w Korei

PEKIN (PAP). Rzecznik minister­
stwa spraw zagranicznych Chińskiej 
Republiki Ludowej złożył oświadcze­
nie w sprawie podejmowanych przez 
rząd St. Zjednoczonych prób zlikwi­
dowania Komisji Nadzorczej Państw 
Neutralnych.

3 bm. — stwierdza oświadczenie — 
sekretarz stanu USA Dulles oznaj­
mił, że St. Zjednoczone wypowiadają 
się za zlikwidowaniem Komisji Nad­
zorczej Państw Neutralnych w Ko­
rei i zaznaczył, że sprawa ta ma być 
ew. omówiona jesienią br. w Zgro­
madzeniu Ogólnym Narodów Zjedno­
czonych.

Stronie amerykańskiej i rządowi 
Li Syn Mana chodzi o to, aby móc 
sprowadzać do Korei południowej 
bez żadnej kontroli coraz większe 
ilości sprzętu wojennego, broni i a- 
municji. Chodzi im o storpedowanie 
układu 
napięcia 
dowych.

Naród 
rody całego świata nigdy nie dopusz­
czą, aby rząd St. Zjednoczonych zli­
kwidował Komisję Nadzorczą Państw 
Neutralnych i storpedował układ ro- 
zejmowy w Korei. Obecnie, po osiąg­
nięciu na konferencji genewskiej po­
rozumienia w sprawie przywrócenia 
pokoju w Indochinach, zrodziła się 
nowa nadzieja, że Korea może być 
zjednoczona w drodze pokojowej i 
rząd Chińskiej Republiki Ludowej 
jest zdania, że w celu osiągnięcia

rozejmowego i zwiększenie 
w stosunkach międzynaro-

chiński i miłujące pokój na-

do
w | dalszego osłabienia napięcia w sto- 

(sunkach międzynarodowych oraz w

m.

ły udział tysiące mieszkańców, któ­
rzy uchwalili rezolucję protestującą 
przeciwko EWO. Rezolucja domaga 
się przeprowadzenia rokowań między 
przedstawicielami czterech wielkich 
mocarstw w celu pokojowego roz­
wiązania kwestii niemieckiej: „Bę­
dziemy kontynuowali walkę o Fran­
cję wolną i szczęśliwą w pokojowym 
świecie. Niech żyje Republika* Niech 
żyje Francja!“ — głosi w zakończe­
niu rezolucja.

W VII dzielnicy Paryża kolporto­
wane są ulotki przeciw EWO podpi­
sane przez 30 działaczy różnych kie­
runków politycznych, m. in. przez 
b. ministra gaullistowskiego Capitan- 
ta, przedstawicieli „niezależnej lewi­
cy“, senatora Debu-Bridel, b. mini­
stra Godarta, prof. Sorbony Gurvi- 
tcha i in.

22 socjalistów z RomaręnW-; (dep. 
Lotre-et-Cher) uchwaliło v rezolucję 
stwierdzającą, że uchwała nadzwy­
czajnego kongresu SFŻO, która grozi 
sankcjami deputowanym socjalistycz­
nym wypowiadającym się przeciwko 
EWO, nie odzwierciedla opinii socją-* 
listów francuskich. Olbrzymia więk­
szość socjalistów Występuje przeciw­
ko remilitaryzacji Niemiec.

Przedstawiciele ruchu obrońców 
pokoju dep. Bouches-du-Rhóne prze­
słali do premiera Mendes-France‘a 
pismo, w którym podają że w de­
partamencie tym zebrano 450.000 
podpisów przeciwko „armii euro­
pejskiej“. Ponadto przeciwko raty­
fikacji układu paryskiego wypowie­
działy się 44 rady miejskie oraz 
wielu radnych miejskich Marsylii 
i inni.
Rada obrońców pokoju IX dziel­

nicy Paryża wystosowała depeszę do 
premiera w imieniu 25.000 osób, któ­
re podpisały petycję przeciwko EWO.

Delegacje zakładów pracy i róż­
nych organizacji społecznych nieu*

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

celu pokojowego uregulowania pro-* 
blemu koreańskiego rozejm w Korei 
musi być utrwalony a Komisja Nad­
zorcza Państw Neutralnych powinna 
nadal sprawować swe funkcje. Toteż 
dowództwo Narodów Zjednoczonych 
powinno podjąć natychmiastowe, i 
skuteczne kroki w celu zapewnienia 
bezpieczeństwa członków Komisji 
Nadzorczej Państw Neutralnych i 
zapewnienia normalnych warunków 
pracy grup inspekcyjnych tej Ko­
misji zgodnie z postanowieniami 
układu rozejmowego.

Sprawa Schmidt - Wittmacka
w ośirietleniu prasy bońskiej

BERLIN (PAP). Prasa zachodnio- 
niemiecka omawia nadal sprawę 
przejścia zachodnio-niemieckiego po­
sła CDU Schmidt-Wittmacka na te­
rytorium NRD.

„Schwaebische Donauzeitung“ (Ulm) 
pisze, że w kołach politycznych Bonn 
uważa się za fakt o szczególnym 
znaczeniu, że Schmidt-Wittmack ja­
ko członek komisji parlamentarnej do 
spraw „europejskiej wspólnoty obron­
nej“ zna nie opublikowane dotychczas 
tajne klauzule do układu o EWO. We­
dług dziennika, protokoły te regulują 
poufne sprawy związane z uzbroje­
niem i wystawieniem kontyngentów 
„armii europejskiej“.

Prasa zachodnio-niemiecka infor­
muje, że Schmidt-Wittmack wysłał 
ze wschodniego Berlina list do swo­
jej matki w Hamburgu. Pisze on, że 
z całą świadomością przeszedł na 
stronę NRD,



10- lecle
dziennika »Wolność«

24 sierpnia 1944 roku ukazał się 
pierwszy ęumer dziennika „Wolność“ 
szerzącego wiedzę o Związku Radziec­
kim. Od tego czasu w ciągu dziesię­
ciu lat uzyskując dużą poczytność, 
„Wolność“ popularyzuje zdobycze 
nauki i techniki — doświadczenia 
1 metody 'pracy stosowane' w Związ­
ku Radzieckim.

Wielką zasługą dziennika „Wolność“, 
jest stałe zacieśnianie przyjaźni- pol­
sko-radzieckiej.

Misja wojskowa USA
prsy^üzis do Hiemiec zach.

BERLIN (PAP). Zach, niemiecki 
tygodnik „Der Spiegel“, donosi, że w 
najbliższym czasie do Niemiec zach. 
przybędzie misja wojskowa St. Zjed­
noczonych. Będzie ona liczyła około 
400 osób.

Protesty We Francji
(POKOŃCZENIE ZE śtW. 1) 

Btannie odwiedzają ministerstw^ 
spraw zagranicznych. Przybywają 
również delegacje do członków Zgro­
madzenia Narodowego.
Ujawnić tajne klauzule

PARYŻ (PAP), Agencja France 
Presse donosi, że deputowany z ra-

Samobójstwo
dyktatora Brazylii

NOWY JORK (PAP). Długoletni dy­
ktator Brazylii Gętulio Vargas popeł­
nił. 24 bm. samobójstwo.

23 bm. pod presją kilku generałów 
1 oficerów lotnictwa, Vargas zmuszo­
ny został do ustąpienia ze stanowiska 
prezydenta Brazylii, Koła wojskowe 
zmusiły Vargasa do ustąpienia w 
związku z zamordowaniem przez 
trzech żołnierzy jego gwardii przy­
bocznej majora wojsk lotniczych R. 
Vaza.

KRÓTKIE SPIĘCIA

Pojedynek
Zdawać by się mogło, że.od czasu, gdy 

żołnierzy amerykańskich, stacjonowanych 
w bazach w W. BryfänlL obowiązuje po 
służbie wyłącznie strój cywilny, obcowa­
nie przybyszów z tuhylcami ułoży się cał> 
Joem gładko. Podobnie zdawać by .się mo­
cjo, że co jak co, ale kult oszczędności 
słowa nie może doprowadzić do katastrofy 
Sd.noioiowej. A jednak.*«

Nie znoszący rozpanoszonego gadulstwa 
Szkot, Thomas Grierson, został skazany na 
25 funtów grzywny,za „naruszenia bezpie­
czeństwa 32 pasażerów“ w samolocie na 
trasie Londyn — Paisley, Na krótko przed 
wylądowaniem maszyny na lotnisku szkoc­
kim, mr .Grierson, purpurowy z rozpiera­
jącej qo wściekłości, zbliżył się dp pewne­
go (siebie) współpasażera, Amerykanina, 
z groźnym okrzykiem:

„Jest pan teraz w Szkocji. Niech pan nie 
gada tak dużol“...

Według zeznań pilota, „pojedynek“, któ­
ry nastąpił między Amerykaninem a Szko­
tem po tym okrzyku, omal że nie dopro­
wadził do zwichnięcia równowagi I kata­
strofy przy lądowaniu.

Szyldy przyjaźni
Pragnąc przyczynjć się do wzmocnienia 

„wfęzów przyjaźni anglo-amerykańskiej“, 
czionek brytyjskiej Iżby Gmin, labourzysta 
Mayhew, zaproponował na pół żartem na 
pół serio, by Anqlicy, podróżujący po St. 
Zjednoczonych zaopatrywali się w szyl- 
dzik z następującym napisem:

,,Milczę nie dlatego, że was nie mogę 
żcierpieć, lecz źe jestem Anglikiem“.

Natomiast Amerykanie, przebywający w 
Anglii, powinni — zdaniem pos. Mayhew 
•— nosić, inny tekst, a mianowicie:

„Mówię, bom Amerykanin“!... ............
Poseł Mayhew jest optymistą. Taka de- 

konspiracja za pośrednictwem szyldów na 
pic się na pewno nie zda. Przeciwnie — 
mogłaby jeszcze bardziej pogłębić wza­
jemne antypatie. Zakaz noszenia w Anglii 
mundurów amerykańskich poza służbą 
świadczy o tym wyraźnie.

7V, P^umow
naczelnik Głównego Zarządu Szkół Min. Oświaty RFSRR

PRZED NOWYM ROKIEM SZKOLNYM
(Artykuł napisany specjalnie dla *lycia*)

Z każdym rok’em w kraju radziec­
kim rozszerza się sieć szkół i nie­
ustannie wzrasta liczba ucyniów. Ńa 
początku roku szkolnego 1954/5Ś w 
miastach i wsiach otwarte będzie je­
szcze 1.500 nowych szkół średnich

Zgodnie ze wskazaniami XIX Zja­
zdu w większych miastach i ośrod­
kach przemysłowych ZSRR wprowa­
dza s ę obecnie powszechne naucza­
nie średnie: wszyscy uczniowie, któ­
rzy. kończą szkolę siedmioletnią lub 
siedem klas szkoły średniej uczj^ć się 
będą dalej w klasach ósmych szkól 
średnich lub w technikach.

Liczba młodzieży, która ukończyła 
dziesiątą klasę i otrzymała świadec­
twa dojrzałości powiększyła się w 
róku bieżącym w stosunku do roku 
ubiegłego w miastach o 71 proc., ńa 
wsiach o 76 proc.

Wyniki egzaminów wiosennych po­
zwalają stwierdzić, że w roku szkol­
nym .1953/54 szkoły radzieckie uczy­
niły dalszy krok naprzód w dziedzi­
nie doskonalenia pracy nauko^wó-wy­
chowawczej J os ągnęły wyższy po­
ziom postępów w nauce młodzieży
Wspólna nauka

Doniosłe znaczenie w życiu szkoły, 
w podniesieniu pracy naukowo-wy- 
chowawczej ma przyjęta przez Radę 
Ministrów ZSRR uchwala o wpro­
wadzeniu w roku szkolnym 1954/55 
W Moskwie, Leningradzie i innych

Hańbiąca ustawa na wzór hitlerowski: 
delegalizacja partii komunistycznej w USA 

NOWY JÓRK (PAP). 24 hm. prezydent USA Eisenhower podpisał
uchwalony przez Senat 1 Izbę Reprezentantów projekt ustawy o dele­
galizacji Komunistycznej Partii Stanów Zjednoczonych. Tak więc ta fa­
szystowska ustawa nabrała mocy prawnej.
Dziennik „New York Times“ pisze 

w związku z tym: „Nasuwra się py- 
tä2ie’^ cz? - ni^ , wyrządzimy sobie 
większej szkody pódejmując tego ro­
dzaju kroki i to w sposób, w jaki 
dokonał tego Kongres. Uważamy, że 
powinńo to być dokonane w spokoj­
nej atmosferze. Uważamy też, że 
ustawa ta naśuwi Wiele wątpliwości 
konstytucyjnych.

NOWY JORK (PAP). Przywódcy 
Komunistycznej Partii USA William 
Foster, Elizabeth Gurley Flynn i 
Pettis Perry przesłali do prezydenta 
Eisenhowera depeszę W związku z 
projektem ustawy antykomunistycz­
nej.

mienia partii socjalistycznej SFIO b. 
minister N’aegelen wyśtó^owił do mi­
nistra spraw zagranicznych pisemną 
interpelację w związku i przejściem 
do NRD deputowanego do parlamen­
tu bońskiego Schmidta-Wittmacka.

W, interpelacji swej Naegelen pod­
kreśla, że oprócz ogłoszonego tekstu 
układu o „europejskiej Wspólnocie 
obronnej“, istnieją tajne klauzule te­
go układu. Treść tych tajnych klau­
zul była znSma deputowanemu 
Schmid t-Wittmack.owi, podczas gdy 
francuskie Zgromadzenie Narodowe 
nigdy nie zostało o nich poinformo­
wane. Naegelen domaga się, aby rząd 
francuski zakomunikował Zgromadze­
niu treść tych tajnych klauzul.
Apel związkowców niemieckich 
tto robotników francuskich

BERLIN (PAP). Zjednoczenie Wol­
nych Niemieckich Źw. Ząw. ogłosiło 
odezwę do robotników francuskich. 
Odezwa głosi m. in.:

Zgodnie z porozumieniem o wspól­
nej walce zawartym między francu­
ską Powszechną Konfederacją Pracy 
a Zjednoczeniem Wolnych Niemiec­
kich Zw\ Z8W, uczynimy wszystko, 
aby wzmóc Walkę przeciwko wskrze­
szeniu militaryzmu niemieckiego. Je­
steśmy przekonani, że okryta chwałą 
klasa robotnicza Francji spotęguje 
walkę w związku z dążeniami do ra­
tyfikowania układu o „europejskiej 
wspólnocie obronnej*\

Taiwan
częścią Chin Ludowych 
stwierdza Lakśzmi Pandit

DELHI (PAP). Prasa Indonezyjska 
opublikowała oświadczenie przewod­
niczącej VIII sesji Zgromadzenia 
Ogólnego NZ Lakszmi Pandit, która 
przybyła do Indonezji na zaproszenie 
rządu indonezyjskiego.

Lakszmi Pandit podkreśliła koniec^, 
.ność zajęcia przez Chińską Republikę^ 
Ludową należnego jej miejsca w ONZ.

Dostawy dla
realizowane są

Zäklady wykonujące zamówienia 
dla Kędzierzyna, jako jedno t głów- 
ńych zadań, stawiają sobie termino­
wy realizacją zamówień dla budowy 
kombinatu.

M. in. z Sosnowieckich Zakładów 
Budowy Kotłów odeszły na teren bu­
dowy kędzierzyńsklego kombinatu 
dwa płaszcze generatorów o łącznej 
wadze 60 tv Następne dwa mają być 
wysłane w bm. Przedterminowa rea­
lizacja zamówienia jest wynikiem zo­
bowiązań podjętych, po ogłoszeniu 

miastach wspólnej nauki chłopców 
i dziewczynek. W uchwale tej znala­
zły wyraz pragnienia rodziców uczą­
cej się młodzieży i opinia nauczy­
cielstwa.

Bez wątpienia pedagogowie radziec­
cy, organizacje komsomolskie i pio­
nierskie wyzyskają możliwości stwo­
rzone przez wprowadzenie koeduka­
cji, aby poważnie i szeroko rozwinąć 
pracę wychowawczą.

Obecnie szkoły Rosyjskiej FSRR 
przy szerokiej pomocy całej społecz­
ności radzieckiej przygotowują się do 
nowego roku szkolnego 1954/55. Kla­
sy 1—V pracować będą według no­
wych planów i programów nauko­
wych. Klasy VI—X w wielu wykła­
danych pizedmiotach przechodzą rów­
nież na nowe programy. Przejście h& 
nowe plany i programy naukowe we 
wszystkich klasach będz e zasadniczo 
zakończone w roku szkolnym 1955/56
Hgwb programy

Nowe programy różnią się od óbó- 
wiążujących dotychczas przede wszy­
stkim tym, że dają szkołom dość 
szerokie możliwości zrealizowä.nia za­
dań nauczania politechnicznego. Pro­
gramy uwzględniają w szerokim za­
kresie praktyczne zastosowania praw 
fizyki, chem i, biologii i innych nauk 
w dziedzinie przemysłu i gospodar­
stwa wiejskiego, powiększono znacz­
nie zakres zajęć praktycznych i la­
boratoryjnych. We wszystkich klasach

Ustawa ta — glos! m. In. depe­
sza — to jaskrawe pogwałcenie 
konstytucji i ogromny krok w kie­
runku faszyzmu. Stanowi ona oręż 
antyrobotniczy i jest precedensem 
do całkowitego zniesienia, na wzór 
hitlerowski, wolności słowa, prasy 
1 zebrań w stosunku do wszyst­
kich Amerykanów.
Przeciwko wielu postanowieniom 

ustawy wypowiedziały się również 
różne organizacje związkowe, nie 
wyłączając tych, które należą do AFL 
i CIO. Widzą one w niej jedno z 
najgorszych posunięć antyzwiązko- 
wych dokonanych kiedykolwiek prze2 
ciało ustawodawcze. Zachodzi wyraź­
ny związek między antykonstytucyj­
ną treścią ustawy, a procedurą anty­
demokratyczną, którą zastosowano 
dla przeforsowania jej w Kongresie.

Po rńz pierwszy w dziejach USA 
zakazuje się partii politycznej. Jest 
to niebezpieczny precedens, który za­
graża wszystkim stronnictwom poli­
tycznym.

Światowa opinia publiczna uważa 
tę ustawę za bardzo podobną do 
ustaW przyjętych przeż Reichstag 
hitlerowski. Właśnie w hitlerowskich 
Niemczech i We Włoszech faszystow­
skich wydano zakaz partii komuni­
stycznej 1 niezależnych związków za­
wodowych przed zniszczeniem wszy­
stkich swobód obywatelskich.

Jesteśmy gotowi — czytamy w 
depeszy — bronić naszych słusz­
nych praw do istnienia w charak­
terze partii politycznej. Uważamy, 
że w ten sposób bronić będziemy 
swobód wszystkich Amerykanów.
LONDYN (PAP). W depeszy pro­

testacyjnej do prezydenta Eisenho­
wera Komitet Wykonawczy Komuni­
stycznej Partii W. Brytanii oświad­
cza:

Protestujemy Jak najbardziej sta­
nowczo przeciwko nowym antydemo-

Związkowcy angielscy 
przeciwko uzbrajaniu Niemiec zach.

LONDYN (PAP). 6 Września rozpo- 
cznie się w Brighton doroczny kon­
gres brytyjskich zw. zaw. Rezolucji 
zgłoszone przez różne organizacje 
związkowe świadczą, że angielskie 
masy pracujące dążą do utrwalenia 
pokoju oraz do rozszerzenia współpra­
cy gospodarczej i zacieśnienia przy­
jaznych stosunków między państwa­
mi. Rezolucje te włączone zostały do 
porządku dziennego kongresu.

Rezolucję protestującą przeciwko 
planom remilitaryzacji Niemiec zach. 
I wskrzeszeniu militaryzmu niemiec­
kiego zgłosiły zw. zaw. kolejarzy, sto­
larzy, strażaków, malarzy Szkocji, ro­
botników kopalń łupków i nafty oraz 
jeden z londyńskich zw. zaw. pie­
karzy.

Kędzierzyna 
w terminie
uchwały Prezydium Rządu, przez za­
łogę. Postanowiła ona przyspieszyć 
o 30 dni wykonanie i wysłanie urzą­
dzeń.

Zgodnie z planem wykonują i wy­
syłają zamówienia również Zakłady 
Budowy Maszyn i Aparatury im. 
Szadkowskiego w Krakowie, Zakłady 
Wytwórcze Maszyn Elektrycznych i 
Transformatorów im. W. Piecka w 
Żychlinie, Poznańskie Zakłady Prze­
mysłu Terenowego w Swarzędziu i 
huta im. M. Nowotki w Ostrowcu.

przewiduje się kształcące wycieczki 
produkcyjne.

W klasach I—V, które w roku 
szkolnym 1954/55 przechodzą na no­
wy plan nauczania wprowadza się 
lekcje pracy. W programach biologii 
wiele uwagi poświęcono pracom nä 
działce naukowo-doświadczalnej.

Materiał objęty programem wielu 
przedmiotów został zredukowany 
przez wykluczenie materiału, prze­
kraczającego granice podstaw näuk 
oraz materiału drugorzędnego i prze­
starzałego. Redukcja ta zmniejszy 
przeciążenie uczniów i zapewni trwal­
sze i gruntowniejsze przyswajanie so­
bie mäterialu naukowego.

Odpowiednio do nowych progra­
mów wydawane śą nowe podręczni­
ki w ogólnym nakładzie 150 milionów 
egzemplarzy — o 20 milionów więcej, 
niż w ubiegłym roku szkolnym.

Znacznie powiększa się ilość wy­
twarzanych przez przemysł pomocy 
naukowych i przyrządów dla szkól 
Do miast 1 rejonów już rozwieziono 
na nowy rok szkolny dostateczną ilość 
zeszytów, ołówków, stalówek i in­
nych przyborów szkolnych i piśmien­
nych.

Przedsięwzięto kroki celem pow ę- 
kszenia powierzchni szkół i umoc­
nienia ich podstaw naukowo-mate- 
rialnych. Wielki rozmach budownic­
twa szkolnego przewidywany jest we 
wszystkich republikach związkowych 
Prowadzi się kapitalny i bieżący re­
mont szkól, przygotowuje się i zwoz 
opał dla szkół i nauczycielstwa, trwa­
ją dalej prace przy urządzaniu szkól 
i działek szkolnych.
Uczniowie w mundurkach

r
Rząd ZSRR rozpatrzył i zatwierdził 

wzory mundurków dla młodzieży 
szkolnej. Ministerstwo Handlu zorga­
nizowało masowe wytwarzanie tej 

krätycznym uchwałom Senatu i Izby 
Reprezentantów USA, które mają 
uznać komunizm za nielegalny, ode­
brać Partii Komunistycznej wszyst­
kie prawa demokratyczne, pozbawić 
praw te związki zawodowe, w któ­
rych komuniści wybrani zostali w 
drodze demokratycznej na kierowni­
cze stanowiska oraz uczynić przyna­
leżność do Partii Komunistycznej 
przestępstwem zagrożonym poważny­
mi karami.

Nie potrzebujemy chyba przypomi­
nać panu, źe takie ustawodawstwo 
naśladuje wzory faszyzmu i Niemiec 
hitlerowskich. W hitlerowskich Niem­
czech ustawodawstwo antykomuni­
styczne było wstępem do zniesienia 
wszelkich praw demokratycznych, do 
utworzenia faszystowskiego państwa 
policyjnego i do rozpętania agresyw­
nej wojny przeciwko całemu światu. 
Narody Zjednoczone prowadziły woj­
nę światową w tym celu, by takie 
metody faszyzmu nigdy już więcej 
nie hańbiły świata. W wojnie tej 
uczestniczyło również wielu komuni­
stów amerykańskich i otrzymało od­
znaczenia za waleczność.

Ważne jest więc nie tylko dla 
samej Ameryki, lecz i dla wszyst­
kich narodów demokratycznych, by 
nie powiodła się próba wskrzesze­
nia metod faszyzmu w St. Zjedno­
czonych.
OSLO (PAP). Dziennik „Friheten“ 

ogłosił list KC Komunistycznej Par­
tii Norwegii do Komunistycznej Par­
tii USA. Prześladowanie przez reak­
cję Partii Komunistycznej, a więc 
również wszystkich sił pokoju i po­
stępu — głosi m. in. list — wywo­
łało ogromne oburzenie w naszym 
kraju.

Składając hołd męstwu Komuni­
stycznej Partii USA wyrażamy 
przekonanie, że żadne represje nie 
zdołają zahamować walki komuni­
stów amerykańskich o zjednoczenie 
wszystkich sil pokoju i postępu, o 
sprawę pokoju, wolności i dobro­
bytu ludu.

Rezolucje szeregu zw. zaw. dowodzą 
również, że coraz szersze warstwy na­
rodu angielskiego opowiadają się za 
zakazem broni masowej zagłady.

Telefonem z Berna

Otwarcie mitsrzostw
Ostatnie chwile przed największą te­

goroczną imprezą lekkoatletyczną Euro­
py — mistrzostwami starego kontynentu 
— nie nadały jeszcze stoiicy Szwajcar»! 
lekkoatletycznego piętna. Nie czuje się 
tu Jeszcze gorączki mistrzostw, choć 
wszystkie asy trenują już od paru dn’.

Być może, jest to wpływ fantastycz­
nie złej poqody. (Deszcz leje jak z ce­
bra, słońce wychodzi tylko na chwilę, 
chłodno jest jak u naś w kwietniu), a 
być może całkowitego braku zaintere­
sowania Szwajcarów imprezami lekko­
atletycznymi. Przekonamy się o tym 
najlepiej już dziś, qdy mistrzostwa bę- 
bą w pełnym toku...

Drużyna polska przeniosła się ze 
swymi treningami na boisko klubo­
we Bodenweis. Zawodnicy nasi ob­
serwowani są przez fachowców z du­
żym zainteresowaniem, szczególnie 
Sidło, Chromik i Duńska. Ale i na 
innych zwraca się uwagę...

Zabawny moment zdarzył się ze 
Żbikowskim, który jest „na oko“ w 
fantastycznej formie. Jego dynamiczny 
bieg przypomina ...sprintera I nic dziw­
nego, że wielu fachowców zadawało 
nam pytania, czy jego rekord życiowy 
wynosi 10,5 czy 10,6.

odzieży. Uniformy szkolne dla ucz­
niów na początku nowego roku szkol­
nego wprowadzone będą przede 
wszystkim W szkołach Moskwy i Le­
ningradu.

Wiele uWagi poświęcono Wczasom 
nauczycieli przed nowym rokiem 
szkolnym. Wielu z nich wypoczywa 
w sanatoriach i domach wczasowych, 
bierze udział w wycieczkach i wy­
prawach turystycznych.

Dla podniesienia kwalifikacji kie­
rowników szkół i nauczycieli różnych 
specjalności — przy instytutach do­
skonalenia nauczycielstwa i przy 
uczelniach pedagogicznych zorganizo­
wano kursy, które przejdzie w roku 
bieżącym przeszło 100 tysięcy osób.

Celem polepszenia zaopatrzenia na­
uczycielstwa w materiały z dziedziny 
metodyki ńa nowy rok szkolny ukä- 
że się szereg podręczników metodyki 
i wykładów.
Sierpniowe narady

W drugiej połowie sierpnia we 
wszystkich miastach i rejonach ZSRR 
odbędą się narady nauczycielstwa, na 
których omawiane będzie wszech­
stronnie zagadnienie środków dalsze­
go doskonaleń a pracy wychowaw­
czej w szkołach oraz plany i progra­
my naukowe na nowy rok szkolny

Społeczeństwo radzieckie, przedsię­
biorstwa i kołchozy biorą żVwy i 
czyńn.y udział w praygófowaniu szkól 
do ’ nowego roku szkolnego. W/ele 
przedsiębiorstw i kołchozów obejmu­
je protektorat nad szkołami i okazuje 
im wielką pomoc.

Otoczone stałą troską partii komu­
nistycznej, rządu i całego narodu 
szkoły radzieckie skutecznie przygo­
towują się do nowego reku szkolne­
go, aby osiągnąć nowe sukcesy 
-w nauczaniu i wychowaniu pedra- 
stającego pokolenia.

Opinia publiczna małych krajów Europy zieh, 

przeciw »europejskiej wspólnocie obronnej« 
Artykuł dziennika „Prawda“

MOSKWA (PAP). „Opinia publiczna małych krajów Europy zachodniej 
jest przeciwna projektom utworzenia europejskiej wspólnoty obronnej". Pod 
tym tytułem dziennik „Prawda“ zamieszcza artykuł, w którym pisze m. in.1

Prasa zagraniczna obszernie oma­
wia stanowisko zajęte na konferencji 
brukselskiej przez przedstawicieli 
trzech małycft krajów Europy zacho­
dniej — Belgii, Holandii i Luksem­
burga, które uczestniczą w planach 
utworzenia „europejskiej wspólnoty 
obronnej“ (EWO).

Jak podkreśla komentator radia 
brytyjskiego, niezmiernie przykre wra­
żenie wywołał fakt, że przedstawiciele 
tych trzech krajów występowali na 
konferencji brukselskiej wspólnie z 
Niemcami zachodnimi. Prasa zagrani­
czna podkreśla, że stanowisko to zo­
stało podyktowane przez agresywne 
koła amerykańskie. Niektóre dzienniki 
podkreślają również, iż ministrowie 
Belgii, Holandii i Luksemburga oba­
wiają się, że nawet nieznaczne po­
prawki do układu paryskiego wyma­
gałyby ponownej dyskusji w parla­
mentach państw, które układ ten już 
ratyfikowały. W związku ze wzrasta­
jącą w Niemczech zachodnich, Belgii, 
Holandii i Luksemburgu opozycją 
przeciw EWO, koła rządzące obawia­
ją się, że powtórne debaty nad ukła­
dem paryskim w parlamentach tych 
czterech państw mogą doprowadzić 
do spotęgowania opozycji i odrzucenia 
układu.

Nie jest przypadkiem — pisze 
„Prawda“ — że koła rządzące małych 
państw Europy zachodniej boją się 
nowej debaty nad układem o „armii 
europejskiej“ w parlamentach tych 
krajów. Opinia publiczna krajów za­
chodnio-europejskich zda je sobie co­
raz dokładniej sprawę, że utworzenie 
„armii europejskiej“ leży w interesie 
tych kół, które nie chcą dopuścić do 
osłabienia napięcia międzynarodowe­
go, a chcą uniemożliwić rozwiązanie 
problemu niemieckiego i zawarcie 
układów o bezpieczeństwie zbioro­
wym w Europie. Polityka ta pozostaje 
w jawnej sprzeczności z interesami 
narodów Belgii, Holandii i Luksem­
burga, ponieważ ich bezpieczeństwo 
1 suwerenność, jak również bezpie­
czeństwo i suwerenność Włoch i Fran­
cji, w przypadku wejścia w życie 
układu paryskiego i uzbrojenia Nie­
miec zachodnich będą poważnie za­
grożone,

Narody małych państw Europy za­
chodniej — pisze dalej „Prawda“ — 
rozumieją, że wskrzeszając milltaryzm 
niemiecki koła rządzące St. Zjedno­
czonych stwarzają groźbę dla bezpie­
czeństwa i pokoju tych krajów. Już

Położenie stadionu, na którym tre­
nujemy, jest bardzo ładne. Nie jest 
to jednak tak ważne, jak fakt, że 
przypomina nam ono... Wałcz. La­
sów jest tyle, co na Pomorzu. Dzię­
ki temu czujemy się prawie tak jak 
u siebie w domu.

Na pierwszy ogień z naszych za­
wodników idą Goździalski, Stawczyk, 
Mach, Sierek, Potrzebowski, Ożóg, 
Miecznikowski, Weinberg, Gizelew- 
ski, Pestkówna i Majka-Dobrzycka. 
Z tej jedenastki jedynie Miecznikow- 
ski odrobinę niedomaga. Dolega mu 
stopa, ale nie na tyle, by mówić o 
osłabieniu szans Polaka. Lekarska 
opieka jest na miejscu 1 na pozio­
mie.

Jeśli idzie o Potrzebowskiego, to 
zastanawialiśmy się trochę, czy ma 
on biec 800 m czy 1500 m. Kalkula­
cja i świetne samopoczucie rekordzi­
sty Polski sprawiły, że będzie on 
startował nä obu dystansach, gdyż 
przedbiegi w obu — są przed fina­
łami.

Największy ruch w tej chwili panuje 
w dalszym ciągu przy... stole obrad. 
W poczet członków IAAF przyjęte zosta 
ły Chiny Ludowe, natomiast sprawa NRD 
jest w dalszym ciągu otwarta.

Omawiano również sprawę przyszłych 
mistrzostw Europy (1958 rok). Do orga­
nizacji ićh kandydują Anglik, Szwecja, 
Niemcy, Finlandia i Jugosławia.
Z dużym zainteresowaniem uczest­

nicy mistrzostw czytają gazety. Wie­
le z nich typuje i naszych zawodni­
ków. na medalistów. Niektóre po­
myliły się jednak, typując Adamczy­
ka w 10-boju, a Duńską w 5-boju. 
Oboje, choć byli do tych konkurencji 
zgłoszeni, w wielobojach udziału nie 
wezmą.

Zła pogoda nie przeszkadza wcale 
w snuciu marzeń o ustanowieniu re­
kordów mistrzostw Europy. Są one 
następujące:
Mężczyźni:

10Q m. — Osendarp (Hol.) 10,6 r- 1938;
200 m. Ós^nd^rp (Hol.) 21,2 — 1938; 400 
m Brown (Angl.) 47,8 — 1938; 800 m.
Parlett (Angl.) 1:50,5 — 1950; 1500 m Slii- 
khuis (Hol.) 3:47,2 - t$50; 5000 m. Zato- 
pek (CSR) 14:03,0 - 1950; 10 000 m. Za- 
ippbk 29:12,0 — 1950; maraton Kietanen 
(Fińl.) 2:24,55,0 - 1946; 110 m pł. Fmlay 
(Angl.) 14,3 — 1938; 400 m. pł. Filiput
(Wł.) 5,1,9 — 1950; 3 km z przeszk, — Pu- 
jazon (Fr.) 9:01,4 — 1946; 4x100 m.*_
Niemcy 4p.,9 — 1938; 4x400 m, — Anglia 
3:10,2 — 1950; kula — Huseby (Isl.) 16,74 
— 1950; dysk — Cdnsclmi (W!) 52,75 — 
1950; oszczep Jaervoipen (Finl.) 76.87 — 
1938, młot — Help (Niemcy) 58.77 — 
1938; w dal LeicHum (Niemcy) 765—1938; 
wzwyż Kótkas (Fińl.) 200 — 1934; tyczka

Warszawa -Pilzno 11:7
Polskie drużyny piłki ręcżrtej ro­

zegrały we Wtorek dwa dalsze me­
cze z zespołami « Czechosłowackimi. 
W Pilznie męska drużyna WarszäWv 
Dokonała reprezentację miasta 17:7 
(8:4).

Drużyna kobiet w meczu Warsza­
wa — Ołomuniec przegrała 0:5 (0:2). 

dziś odwetowcy niemieccy zaczynają 
rozmawiać z małymi krajami Europy 
zachodniej językiem Hitlera i Ro­
senberga. Odwetowcy niemieccy ot­
warcie występują z żądaniami tery« 
torialnymi wobec Belgii i Holandii,

Chociaż parlamenty Belgii, Holan­
dii i Luksemburga ratyfikowały już 
układ paryski, to jednak narody tych 
państw, a przede wszystkim klasa 
robotnicza, stanowczo żądają położe­
nia kresu polityce zmierzającej dó 
wskrzeszenia militaryzmu niemiecki^-» 
go, odwiecznego wroga tych krajów,

Odrzucając plany utworzenia „ar* 
mii europejskiej“ — pisze w zakoń­
czeniu „Prawda“ — narody Belgii^ 
Holandii 1 Luksemburga coraz bar­
dziej zdecydowanie popierają radziec­
ką propozycję utworzenia systemu 
bezpieczeństwa zbiorowego w Europie 
oraz rozwiązania problemu niemiec­
kiego. Opinia publiczna małych kra­
jów Europy zachodniej zdaje sobie 
sprawę, że tylko zbiorowy wyśltell 
wszystkich państw Europy może 
pewnić im bezpieczeństwo, hieżawi* 
słość i suwerenność,

Ses/or 
kierownictwa KPD

BERLIN (PAP). 19 1 30 bm. odbyła 
się XV sesja kierownictwa Komuni­
stycznej Partii Niemiec (KPD). Na s£- 
sji omawiano ogólnonarodowe zna­
czenie ruchu ludowego w Niemczach 
zach. i zadania KPD. Przemówienie 
wygłosił przewodniczący KPD M, 
Reimann. Postanowiono w toku przy­
gotowań do zjazdu KPD wykonać 
następujące zadania:

1) Umocnienie jedności działania 
klasy robotniczej, w związku z tyrh 
kierownictwo KPD wzywa do soli­
darności z walczącymi robotnikami 
zakładów zach.-niemieckich o pod-* 
wyżkę płac i przeciwko urzeczywist­
nieniu polityki Adenauera,

2) Poparcie referendum ludowego 
przeciwko „europejskiej wspólnocie 
obronnej“ i „układowi ogólnemu“, a 
na rzecz zawarcia traktatu pokojowe­
go i wycofania wojsk okupacyjnych 
oraz rozwinięcie ruchu ludowego za 
urzeczywistnieniem propozycji Izby 
Ludowej NRD,

3) Ideologiczne, polityczne i ergi« 
nlzacyjne umocnienie partii.

Europy
Lundberg (Szw.) 430 - 1950; trójskek 
Szczerbakow (ZSRR) 15,39 1950; 10-bój
Heinrich (Fr.) 7364 pkt. — 1950.
Kobiety:

100 m. — Blankers-Koen (Hol.) 11.7 — 
1950; 200 m. - Walasiewicz (Pol.) 23,8 - 
1938; 80 m, pł. — Blankerś-Koen (Hol.) 
i 1,1 - 1950; 4x100 m. - Niemcy 46.8 — 
1938; kula - Andrejewa (ZSRft) 14,32 - 
1950; dysk - Dumbadze (ZSRR) 48,03 - 
1950: oszczep — Smirnięka (ZSRR) 47,55— 
1950; w däl — Praetz (Niemcy) 535—1933; 
wzwyż — Csak (Węgry) 164 — 1938; 5-bój 
— Ben-Hamó (Fr.) 3204 — 195Ó.

Wyniki losowania biegów 
eliminacyjnych

24 bm. w godzinach wieczornych od-' 
było się w Bernie losowanie biegów elimi­
nacyjnych.

Z Polaków w biegu na 100 m Gęźdzląl- 
śkl spotka się z Bendiaklem (Jugosławia), 
Futtererem( Niemcy zach.), Georgopulo 
sem (Grecja) i Darderianem (Francja). 
Przeciwnikami Stawczyka będą: Riabow 
(ZSRR), Selvl (Turcja), Zimmer (Austria) 
i Kimzely (Irląndia).

S'tartujący na 400 m Mach, wylosował 
Jako przeciwników: Ignattewa (Z^RR), 
Lombardo. (Włochy), Wicherä (Austria) 
oraz Terriica (Hiszpania). Przeciwnikami 
Sierka będą: Syllis (Grecja), Du Gadrd 
(Francja) i Wólfbrand (Szwecja).

Po dxfróch pierwszych zaWodn’köw w 
każdym z tych przedbiegów wchodzi do 
dalszych eliminacji.

Pestkówna w eliminacjach na 800 m ko­
biet będzie miała jako przeciwniczki: 
Czernośzczok (ZSRR). Kazł (Węgry). Weiss 
(Niemcy zach.). Wint (Anglia), Mentbllland 
(Francja) oraz, reprezentantkę Belgii. 
Trzy pierwsze zawodniczki z tego przed- 
biegu wchodzą do finału.

Potrzebowski będzie miał Jako przeciw­
ników w swoim przedbiegu na 800 m na­
stępujących zawodników: NJlssen . (Szwe­
cja), Kocäk (Turcja), johriśśon (Anglia), 
De Cross (Holandia), Hąeger (Szwajcarią), 
Djiań (Francją), Szentgaly (Węgry). Czte­
rech pierwszych z tej eliminacji przecho­
dzi do półfinału. ,

STEFAN MARKOWSKI

Bułgaria zwycięża
irfeprezentacię Moskwy 1:0

Na stadionie Dynamo w Moskwie 
rozegrane zostało m ędzynarodowe 
spotkanie piłkarskie Bułgaria—Mo­
skwa. Niespodziewane zwycięstwo 
odnieśli Bułgarzy — 1:0 (1:0). Jedyną 
bramkę zdobył pomocnik bułgarski 
Bożkow w 21 min. gry z rzutu kar­
nego.

Piłkarze bułgarscy po zdobyciu 
bramki zastosowali wzmocnioną obro­
nę i nie dopuszczali napastników Mo-* 
śkwy do strzału. Bohaterem spotka­
nia był bramkarż Bułgarów Jośipof, 
który uratował swą drużynę od po­
rażki.

Sędziował Bułgar Christów.
Na meczu tym byli obecni piłkarze 

reprezentacji Warszawy, którzy po­
wrócili dó Moskwy z Mińska. Pükä- 
rze polscy zwiedzili Kreml i odbyli 
lekki trening przed czekającym ich 
rewanżowym spotkaniem z reprezen­
tacją Moskwy, które odbędzie się 27 
bm. na stadionie Dynamo. Następnie 
Polacy wyjadą do stolicy Gruzji — 
Tbilisi, gdze rozegrają spotkanie 1 
reprezentacją Zrzeszenia Sportowego 
Dynamo
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W pół roku po II Zjeździe...

Wydaje się, że innej rady nie bę­
dzie. Dzieci od roku do 8 lat trzeba 
bidzie na zimę Zapakować do łóżek, 
pód pierzyny. To wcale nie żart! Ma­
tki dzieci w tym wieku rozpoczę­
ły już wędrówki po sklepach o- 
dźieżowych, aby swoje pociechy zao­
patrzyć w ubranka, bieliznę, poń­
czoszki, sweterki na okres jesienno- 
Äimowy. Na razie korzyść z tych wę­
drówek niewielka; zawiedzione ma­
musie utwierdziły się jedynie w prze­
konaniu. że wzorem lat ubiegłych — 
również w tym roku o przedszkola­
kach zapomniano.

I w sezonie letnim nie było zresztą 
lepiej. Ale latem — wiadomo — 
maluchy łyskają gołymi nożynami, a 
przy stosowne] okazji i czymś więcej; 
przywilej wieku. Poza tym na upal 
łktwó dzieciom — własnym przemy- 

różne drobiazgi skombinować: 
jakiś pajacyk ze skrawków materia­
łu i fctrói niemal na wszystkie okazje 
gotowy. Zimą natomiast... chociaż „to­
to“ małe — swoje wymagania ma. A 
w sklepach, nie wyłączając reprezen­
tacyjnej placówki handlowej małego 
klienta — Centralnego Domu Dziec­
ka — niestety, są tylko długie 
litanie, czego w nich z garderoby 
dziecięcej brak.

A więc brak majteczek, koszulek, swe­
terków, skarpetek wełnianych, rajsto­
pek, pończoszek w Jasnych kolorach, 
pułowerków. podkolanówek, piżamek, 
spodenek, bluzeczek, ubranek wełnia­
nych. pelerynek przeciwdeszczowych...

To tylko tak z qrubtza — nlespośdb 
przecież wymienić tych wszystkich nie­
zbędnych w garderobie dziecka drobia­
zgów, których daremnie poszukuje sie 
W sklepach.
Dlaczego ich brak?

Ktö I jak...
Dwaj producenci powinni zaopatrzyć 

rynek w garderobę dziecięcą — prze­
mysł kluczowy i spółdzielczość. Suro­
wiec na ten cel przemysł kluczowy 
otrzymuje w ramach planowego zao­
patrzenia, a spółdzielczość — poprzez 
swoje Związki Branżowe.

W jaki sposób gotowe wyroby tra­
fiają od producenta do sklepu?

Z Wielkich fabryk przemysłu klu­
czowego, za pośrednictwem Centrali 
Odzieżowej; a że spółdzielni pracy — 
popi'zez „Spólnotę Pracy“ — „organi­
zatora produkcji 1 zbytu drobnej wy­
twórczości“. Dystrybutorzy —- dyrek­
cje placówek handlowych takich, jak 
Domy Dziecka, Domy Towarowe, 
MHD, ZSS, CRS otrzymują towar 2 
Centrali Odzieżowej według rozdziel­
ników, a ze „Spólnoty“, według pla­
nów zakupów. (I rozdzielniki 1 plany 
zakupów Ustalane są przez wydziały 
handlu rad narodowych — przy 
Wsjpóludziale dystrybutorów).

Produkcja garderoby dziecięcej 
przewidziana jest w normalnych, rocz­
nych planach fabryk odzieżowych 
przemysłu kluczowego. To zaś co z 
drobiazgów dziecięcych ma rzucić na 
rynek spółdzielczość, ustalane jest ze 
„Spólnotą“ — na specjalnych konfe­
rencjach — kiedy spółdzielnie otrzy­
mują przydziały tkaniny. Następnie 
spółdzielnie zawierają ze „Spólnotą“ 
umowy i przystępują do produkcji 
określonego towaru w określonej ilo­
ści.

Jak ci dwaj producenci wywiązują 
ąię W. praktybe ze swoich powinno­
ści? »

Co „robi“ plan?
Przemysł kluczowy ma — jak wie­

my — roczny plan produkcji. Stara 
się go wykonać, przekroczyć, ale... 
często kosztem asortymentu, a prze­
de wszystkim właśnie asortymentu 
dziecięcego. Bo co „robi“ plan*' Czy 
dziecięce „ligi“, które w handlu de­
talicznym — obciążone wszelkiego 
rodzaju narzutami — kosztują 9 zł? 
Ile takie „figi“ — w produkcji taśmo­
wej — wnoszą do planu wartościowe­
go wielkiej fabryki odzieżowej? Gro­
sze. Wniosek stąd prosty — tego co 
się „nie opłaca‘‘, nie robić. A rezultat? 
To^co przemysł odzieżowy w zakresie 
garderoby dziecięcej daje na rynek, 
to przysłowiowa kropla w morzu.

Dla ilustracji. Centrala Odzieżowa w 
Warszawie w czerwcu br. zapotrzebo­
wała 100 000 kompletów bielizny dzie­
cięcej — otrzymała 4 900 sztuk; rajsto­
pek żądała 300 tys. otrzymała 6 tys. 
sztuk; tenisówek dziecięcych zapotrze­
bowała pół miliona — otrzymała 164 
tys. W ogóle zapotrzebowania Warszaw­
skiej Centrali Odzieżowej w tym asor­
tymencie — garderoby i bielizny dzie­
cięcej — pokrywane są w 10 proc...

Jasne, że znajduje to natychmiast od­
bicie w handlu. Na przykład Centralny 
Dom Dziecka miesięcznie potrzebuje raj­
stopek 20 tys., a otrzymuje 800 sztuk; 
kompletów bieliźnianych żąda 20 tys. 
otrzymuje 200. Rożchodzi się to — rzecz 
Jasna — w ciągu paru godzin, a przez 
cały miesiąc tysiące niezadowolonych 
matek wracają z Domu Dziecka z pusty 
mi rękami.
Zwolennicy „robienia“ planów w 

przemyśle odzieżowym jedynie asor­
tymentem „ciężkim“ (płaszcze, ubra­
nia męskie) mają — podejrzewamy — 
wyrzuty sumienia. Od czasu do cza­
su przytrafia im się przecież mieć 

dziecko. Usiłują więc usprawiedli­
wiać się i, przyznać trzeba, robią 
to w wielce oryginalny sposób. 
Twierdzą mianowicie, że gdyby prze­
mysł kluczowy „puścił na taśmę“ gar­
derobę dziecięcą zalałby nią rynek 
w ciągu tygodnia.

Może byśmy jednak ten „potop“ 
zaryzykowali? Ku zadowoleniu 
matek i setek tysięcy małych klien­
tów.

Dlaczego towar „nie NzL“?
W Spółdzielczości sprawa jest znacz- 

nie bardziej skomplikowana. Spół­
dzielnie także mają plany i także wy- l

godniej by im było wykonywać je 
szyjąc męskie płaszcze, zamiast dzie­
cięcej bielizny, czy fartuszków. Ale 
im się to nie udaje. Strzeże je przed 
tym umowa, zawarta ze „Spólnotą“ 
na taką a nie inną garderobę. W tym 
miejscu trzeba już wyliczać pokaźny 
rejestr grzechów handlu.

Handel ma niemałe możliwości re­
gulowania produkcji spółdzielczej, a- 
larmowania bezpośrednio wytwórcy, 
czego na rynku brak. Choćby na 
wspomnianych już konferencjach w 
„Spólnocie Pracy“, gdzie decyduje się 
co z otrzymanego przez spółdzielnie 
materiału można uszyć.

Niestety! W konferencjach tych z re­
guły nie uczestniczą przedstawiciele dy­
rekcji MHD, ZSS, CRS. Nic też dziw­
nego, że dyrekcje te nie znajdują póź­
niej — w produkcji spółdzielczości — 
interesujących dla siebie towarów. Pla­
ny zakupów wykonują więc od 12 (CRS) 
do 48 proc...
Skoro już mówimy o planach, to 

wywleczmy na światło dzienne grzech 
główny naszego handlu. —- Znowu po­
goń za... wykonaniem planu —tym ra­
zem obrotów — przy użyciu godzi­
wych i mniej godziwych środków.

Sklep ma wykonać plan obrotów 
— od tego zależy premia jego praco­
wników. Historia więc powtarza się.

Czy „figi“ dziecięce w cenie 9 zł „ro­
bią“ plan obrotów? Nie. Ile razy po 
„figi“, fartuszek czy koszulkę trzeba 
się schylić, lub sięgnąć na półkę, żeby 
do kasy wpłynęło kilkaset złotych? Set­
ki razy! A wystarczy sięgnąć raz po im­
pregnowany płaszcz, po elegancki kom­
plet damskiej bielizny z podwójnego 
milanezu i do kasy gotówka płynie Jak 
woda. Plan bez większej fatygi wyko­
nany. W handlu odbywa się więc pogoń 
za towarem drogim, „robiącym kasę“. 
Nie Jest od tego wolny nawet Central­
ny Dom Dziecka.
Kierownicy sklepów wtajemnicza­

ją w arkana swojej osobliwej „poli­
tyki handlowej“ kolegów zaopatrują­
cych ich w towar. Przychodzi później 
zaopatrzeniowiec zespołu sklepów 
(ok. 15 sklepów) do wzorcowni „Spól- 
noty Pracy“ i nic go w niej nie inte­
resuje. 2ąda płaszczy impregnowa­
nych, pelis, eleganckiej bielizny dam­
skiej... Ten towar „idzie“, a inne du­
szą się w magazynach. W tej chwili 
remanenty „Spólnoty Pracy“ warte 
są przeszło 30 milionów zł.

Część tych towarów sfabrykowana 
jest istotnie — jak samokrytycznie

Urządzenia dla Kędzierzyna 
wykonywane będą przed terminem 
Uchwała dostawców Kombinatu

23 brri. w Kombinacie Kędzierzyń- 
skim odbyła się narada dyrektóróWj 
sekretarzy organizacji partyjnych i 
przedstawicieli organizacji związko­
wych zakładów przemysłowych całe­
go kraju, dostarczających budowni­
czym Kędzierzyna — drugiej obok 
Huty Im. Lenina budowy ogólnonaro­
dowej — maszyn, urządzeń i materia­
łów.

Na naradzie podkreślano koniecz­
ność terminowego nadsyłania urzą­
dzeń, które przeznaczone są dla ma­
jącego wejść do rozruchu w paździer­
niku br. II etapu fabryki azotowej.

„Urządzenia II ciągu azotowegc 
zmontowane są już w ok. 90 proc. — 

l oświadczył na naradzie naczelny in- 
I żynier Kombinatu, K. Laidler. —

NAUCZYCIELE OBRADUIĄ 
przed nowym rokiem szkolnym 
SZKOŁY przygotowują się już na 

przyjęcie uczniów, powracających 
z wakacji, ä także tych najmłod­
szych, którzy w br. po raz pierwszy 
zasiądą na ławie szkolnej. A do 
pierwszej klasy przychodzą teraz dzie­
ci już z powojennych roczników, cha­
rakteryzujących się gWałtowriym 
wzrostem ilości urodzeń. Dlatego też 
w br. jeszcze bardziej powiększy się 
liczba uczniów. W szkolaeh podsta­
wowych wzrośnie ona z 3.108 ty§. w 
roku ubiegłym do 3.250 tys., a w 
Szkołach średnich ogólnokształcących 
z 188 tys. do ok. 202 tys.

W nadchudzącym roku szkolnym 
będzie czynnych ponad 1.000 nowych 
szkól siedmioklasowych, przekształco­
nych ze szkół niżej zorganizowanych, 
o mniejszej ilości klas i liczbie nau­
czycieli. Rozpoczną również pracę 
23 nowe szkoły średnie, a także no­
we licea pedagogiczne.

W ten sposób szkolnictwo zaspo­
kaja ro^pące potrzeby ilościowe, za­
pewnia naukę wzrastającej liczbie 
uczniów, zmierza do stopniowego u- 
powszechniania wykształcenia śred­
niego.
JEDNOCZEŚNIE w szkolnictwie 

ogólnokształcącym następują żmia- 
ny, mające na celu usprawnienie 
nauczania. Mianowicie na rok szkol­
ny 1954—55 zostaje wprowadzona in­
strukcją programowa i podręczniko­
wa, przewidująca dość duże zmiany 
w nauce języka polskiego, języków 
obcych, nauce o Konstytucji, historii, 
fizyki oraz innych przedmiotów. Zmia­
ny te polegają na odciążeniu progra­
mu, uproszczeniu niektórych materia­
łów nauczania, co ułatwi walkę z 
wer bal izmem, umożliwi gruntowniej- 
szą, pogłębioną naukę, przeprowadze­
nie większej ilości ćwiczeń, lepsze 
przyswajanie wiadomości.

Nauczycielstwo otrzymuje więc 
lepszy, skuteczniejszy oręż, który mo­
że ułatwić atak na niedostatki w 
szkolnictwie w nowym roku szkol­
nym.
JA O PRACY w nowym roku przy- 

gotuje się nauczycielstwo na tra­
dycyjnych już trzydniowych konfe­
rencjach slerpnlow'ych. W br. rozpo­
czynają się one 26 bm.

Tegoroczne konferencje przypadają 
w dziesięciolecie Polski Ludowej. 
Równo 10 lat temu na wyzwolonych 
terenach polskich powstawały pierw­
sze szkoły. Z uczuciem uzasadnionej 
dumy może patrzeć nasz nauczyciel 
na wyniki swej 10-letniej pracy — 
na wspaniale rozwiniętą sieć szkół, 
na miliony absolwentów, których już 
szkoły Polski Lu<jpwęj. przygotowały 
do twórczej pracy we: Wszystkich ga- 
łęziach^ nasżej^g^spodarki 1 kultury.

Szczególnie ważna będzie na kon­
ferencjach sierpniowych analiza o- 
statnich 5 lat, w których to szkoły 
realizowały wprowadzone w 1949 ro­
ku nowe programy, oparte na pod­
stawach marksizmu-leninlzmu. Ana­
liza ta powinna dać odpowiedź na 
pytanie, czy nauczyciele umiejętnie 
realizowali te programy, czy osiąg­
nęli cel, .przez te programy wyty­
czony.

Nie ulega wątpliwości, że mimo po­
ważnych osiągnięć naszych szkół nie 
stanęły one jeszcze na poziomie w 
pełni zadowalającym. O brakach w 
pracy szkół świadczą z jednej strony 
słabe wyniki, osiągane przez część 
UcznióW’ w czasie egzaminów na wyż­
sze uczelnie, a z drugiej wcale jesz­
cze nierzadkie przypadki chuligań­
stwa wśród, młodzieży.

Jak wspomnieliśmy, nauczyciele 
otrzymają w tym roku skrócone pro­
gramy. Zmniejszy się dzięki temu 
pośpiech w nauczaniu, nauczyciel bę­
dzie mógł zwrócić większą uwagę 
na to, by nauczanie wiązać ściślej 
z celami wychowawczymi; By w to­
ku nauki uczeń nie tylko nabywrał 
pewną sumę wdedzy, ale by ta wie­
dza kształtowała jego przekonania, 
wrpływała na jego postępowanie. Ta 
zasada jedności nauczania i wycho­
wania nie zawsze dotytliczas była w 
pełni realizowana. W nowym roku 
powinna oha dominować w szkole.

Szkoły powinny dążyć do podnie­
sienia dyscypliny uczniowskiej, do 
tego, by ściśle był przestrzegany re­

gulamin uczniowski. Regulamin ten 
obowiązuje już od lat, ale nie zaw­
sze był przestrzegany i nie zawsze 
dostatecznie mocno reagowano na 
jego przekraczanie, co przynosiło tyl­
ko szkodę.

Trzeba będzie też energiczniej roz­
wijać wszelkie formy pracy pozalek­
cyjnej — w kółkach zainteresowań, 
w zespołach artystycznych itp. — aby 
wzmóc wpływ wychowawczy na 
młodzież, chroniąc ją w teń sposób 
od szkodliwych, wrogich wpływów, 
spychających ją na drogę chuligań­
stwa. Co prawda wiele szkół mä po­
ważne kłopoty lokalowe, przy pracy 
na 2—3 zmiany trudno o sale na 
zajęcia pozalekcyjne, ale z pomocą 
powinny tu przyjść komitety rodzi­
cielskie i rady narodowe, które mo­
gą np. postarać się o świetlice dla 
młodzieży poza budynkiem szkolnym.

Nierzadko jeszcze, niestety, nau­
czycielstwo nie docenia w pełni, jak 
wielką pomocą w walce o wychowa­
nie młodzieży może być harcerstwo 
i ZMP. Niedocenianie tej pomocy 
istotnie może powodować, że orga­
nizacje te, składające się z dzieci i 
młodzieży, pozbawione wsparcia ze 
strony doświadczonych pedagogów, 
pracują słabo. Od wielu lat mówi się 
na temat wagi organizacji młodzie­
żowych w szkole, ale trudno zaob­
serwować by istotnie odgrywały one 
coraz większą rolę. W nowyrń roku 
szkolnym powinna więc i pod tym 
względem nastąpić poprawa, co w 
poważnym stopni-u zależy i od nau^ 
czycielstwa. ?
TVTIESPOSÖB nawet pokrótce omó«* 

wić wszystkiego, co rńoże i po­
winno być przedmiotem obrad sierp­
niowych. Kończąc chcielibyśmy zwró­
cić uwagę tylko na jeszcze jedną 
sprawę.

Braliśmy już wielokrotnie udział 
w konferencjach sierpniowych. I ude­
rzała nas dość senna atmosfera na 
nich panująca. Na wstępie długi re­
ferat, najeżony danymi statystyczny­
mi, a potem dyskusja, niemal do­
szczętnie wyprana z krytyki.

A jest przecież do krytykowania 
niemało: zdarzające się dyktator­
skie 'Zapędy pracowników aparatu 
oświatowego, biurokratyczne nawy­
ki niektórych z nich, ospałość pew­
nych ogniw Zw. Zaw. Nauczyciel­
stwa Polskiego, lekceważenie Spraw 
bytowych nauczycielstwa przez część 
rad narodowych, słaba pomoc ze 
strony nadzoru pedagogicznego, 
ośrodków doskonalenia kadr oświa­
towych itd., itp.
Niechże więc tegoroczne konferen* 

cje sierpniowe różnią się od poprzed­
nich śmiałością, ostrością celnej 
śłusznej krytyki. Be* niej nauczyciele 
me ujawnią, nie pokonają wielu 
błędów, wielu przeszkód. A pokonać 
je milsi my.

przyznaje kierownictwo „Spólnoty“ 
— bez rozeznania rynku, za co nie­
wątpliwie należy się „Spólnocie“ kil­
ka gorzkich słów. Bo i cóż to za „or­
ganizator produkcji i zbytu“, który 
nie ma rozeznania rynku?

Ale są między nimi drobiazgi Jak 
najbardziej poszukiwane. Między inny­
mi batystowe koszulki dziecięce, na któ­
re latem na pewno byłby popyt, blu­
zeczki marynarskie z rogóżki, wcale gu 
stowne płaszczyki dziewczęce, poszuki­
wane fartuszki-krżyżaczki, krótkie spo­
denki, ubranka od 4 do 14 lat, piżam- 
ki dziecięce z białej, grubej flaneli i 
kolorowe z flaneli „drapanej“ — gor­
szej w gatunku. Każdego artykułu naj­
mniej 1 000 sztuk. A pończoszek „pa- 
tentek“ jasnych, poszukiwanych, roz­
chwytywanych — nawet 80 tys. par! Mi­
liony par sznurowadeł, różnych rozmia­
rów! Ale dla zaopatrzeniowców ten to­
war nie wchodzi w rachubę... Za tanie! 
Rzecz jasna, że rzucenie obecnych 

zapasów „Spólnoty“ na rynek, nie 
zmniejszy źapotrzebowTania na garde­
robę dziecięcą — są one zbyt nikłe. 
Ale wynika z tego jasno, że h&ndel 
nie szuka możliwości zdobycia towa­
rów, zdopingowania drobnego wy­
twórcy do zwięksźehia. rozszerzenia 
produkcji. Odwrotnie. Jeśli w maga­
zynach „Spólnoty“ leży garderoba 
dziecięca, to każdy rozumie, że pro­
ducent od tego asortymentu „ucieka“. 
Zwiększyć produkcję

Wnioski nasuwają się same. Ogól­
nie mówiąc trzeba zwiększyć produk­
cję garderoby dziecięcej. Zaplanować 
ją z Sercem i z uwzględnieniem wszy­
stkich potrzeb małego kliehtä. Ód 
bielizny począwszy, do zimowego palt- 
ka, rajtuzów i wełmanych skarpert. 
W ładnych oczywiście kolorach, w 
dobrym gatunku, gustownie wykona­
nych.

Przede wszystkim jednak chodzi­
łoby o zwiększenie produkcji kluczo­
wego przemysłu odzieżowego — pro­
ducenta masowego, a więc najtańsze­
go, co nie jest bez znaczenia. Poza 
nonsensownymi argumentami, źe dro­
biazgi dziecięce nie „robią“ planu — 
w planowej gospodarce socjalistycz­
nej produkuje Się nie to co się hopla- 
ca‘‘, tylko właśnie to, co zaspo­
kaja potrzeby obywatela — nie nif 
stoi terńu na przeszkodzie. Przemyśl 
odzieżowy, w swojej ogromnej, róż­
norodnej produkcji posiada 1 odpo­
wiednie wyposażenie techniczne i u- 
rozmalcony wybór tkanin. Może dać 
duży asortyment drobiazgów dziecię­
cych.

I Jeśzcze Jedno. Należałoby tlę kate­
gorycznie odżegnać od rozwiązania te­
go zagadnienia w trybie „produkcji u- 
bocznej“, która — Jak wiemy — naj­
pierw Jest „uboczna“ a później wcale 
Jej nie ma. Dla dzieci powinny produ­
kować przystosowane do tego działy, a. 
garderoba dziecięca powinna być prze­
widziana w normalnych obowiązujących 
planach fabryki. Nie wypada po prostu, 
żeby kluczowy przemysł odzieżowy u- 
dawał, że nie dostrzega w Polsce oby­
wateli kilku roczników.
Wreszcie — ważna sprawa — to 

uwolnienie rynku od dyktatur} zao­
patrzeniowców. Pierwszy krok w 
tym kierunku został już zrobiony. W 
tych dniach wydane zostało zarządze­
nie Min. Handlu Wewnętrznego, zo­
bowiązujące kierowników sklepów 
branży odzieżowej do . zwiedzania 
wzorcowni i dokonywania zakupów, 
bez pośrednictwa zaopatrzeniowców.

W ten sposób wiele wyrobów spół­
dzielni pracy, idących dotychczas do 
magazynu „Spólnoty“, trafi do skle­
pów. System ten zbliży detalislę do 
spółdzielczego wytwórcy, a skorzysta 
na tym klient. Również ten mały 
klient, w którego obronie dzisiaj wy­
stępujemy. E. KWIATKOWSKA

Brakuje tylko niewielkiej części urzą­
dzeń, ale "bez nich drugi ciąg azoto­
wy nie będzie mógł być oddany dc 
eksploatacji“.

W odpowiedzi na wystąpienie lnż. 
Laidlera przedstawiciele zakładów 
pracy, m. in. Bielskiej Fabryki Ar­
matur, huty im. 1 Maja i Dzierżyń­
skiego oraz Warszawskiej Fabryki 
Pomp zapewnili, że brakujące do u- 
ruchomienia II ciągu azotowego u- 
rządzenia będą wykonane w termi­
nie, a pierwsze dostawy rozpoczną 
się już za kilka dni.

Z naciskiem pokreślano na na­
radzie, że urządzenia dla Kędzie­
rzyna muszą być wysyłane termino­
wo i że muszą być wysokiej jakości.

Delegaci z 50 zakładów, W imieniu 
załóg robotniczych, złożyli meldunki 
o podjęciu zobowiązań przyspiesze­
nia terminu dostaw dla Kędzierzyna. 
Zobowiązania te ujęte są w formę 
„listów gwarancyjnych“.

Pół żartem, pół serio

E. W.

Sztuka przewidywania

Dunajec jest rzeką pełną uroku. lVtpa, 
°Pr^lnie^a urzviste brzegi i 

tworzących malownicze grupy. Tu- 
1/sci wpatrują w rwący nurt i nd wie- 
u twarzach maluje iię głęboka zaduma 

właściwa stanom spokojnej, cierpliwej 
kontemplacji. Oto marżenie przenosi za­
dumanych na środek rzeki, gdzie można 
^óUl°CZO ^p^zać czas ““ na Przykład na 
majaku... Na przeszkodzie staje jednak 
sztuka przewidywania zarządu PTTK w 
Szczawnicy.. Wzmiankowana Ümieietnait 
przewidywania narzuca konieczność malo­
wania i remontowania kajaków właśni« 
teraz, właśnie latem, ponieważ zima i ie- dtm W^eni?aCih hyla - 1 'öpXe bę- 

Prze^htywa7l — okresem 
zbyt krótkim dla przeprowadzenia tych 
AychetabtWw. niezmternte ^omplikbwu,

A nadto są przecież poważne przeszko­
lić Sp^łJ'Llani}i obowiązków konserwator­
skich... Zdarzają się bowiem deszcze. Wte­
dy, rzżez jaśna, malowanie kajaków, spo­
czywających na świeżym powietrzu, staje 
się niemożliwe. PTTK wykazuje jednak 
^^lomny hart ducha. I skoro tylko sło­
neczko nieśmiało wyjrzy spoza nhwałnicu 

skrzętni malarze wypadają z gór­
skich komyszy i natychmiast przez cały 
okres słoneczny żwawo podejmują przer­wane dzieło. H F

Tak więc, mimo przeszkód i trudności 
wymalowane kajaki można będzie wyna­
jąć zimą. Na pociechę turystom — Duna­
jec nie zawsze zamarza.

RADIO
Dla dzieci — 17.30 „Na warszawskiej fäll“ 
18.00 „Na sportowej fali“, 18.20 „Mistrzo­
wie sceny operowej” — E. Kossowski — 
bas 18.50 „Od kamienia filozoficznego do 
elektrowni atomowej” pog. dr Myślickle- 
go 19.00 Muz. 1 aktualn. 19.25 „Nowe 
wiersze St. Wygodzkiego 19.45 Kompozy­
tor tygodnia — Fryderyk Smetana 20.30 
„Sznurek ojca Hauchecorne'a słuchowisko 
wg noweli Guy de Maupassant'e 21.45 
Wiad. sport. 21.50 Muz. tan. 22.20 „Testa 
ment rybaka“ — opowiad. Moksyma Gor­
kiego 22.40 Piotr Czajkowski: Prolog i 
I-szy akt baletu „Śpiąca królewna” — 
gra Ork. Symf. Konserwatorium paryskie-, 
go pod dyr. A. Fistoulari 23.35 Skria­
bin: Sonata nr 1 — wyk. Paweł Serebria- 
kow.

Szczegółowy program audycji zamiesz­
cza tygodnik „Radio i świat“.

Polskie Radio zastrzega sobie możli­
wość zmian w programie.

ńa dzień 26 sierpnia 4954 r. (czwartek)

FU Uli 1322 m.

. i.Progrim dnja 7.55 1S.2.5 Wtad. 5.05 
6.00 7.00 7.50 12.04 16.00 20.00 23.00.

o.2o Muz. 5.48 Glm. 6.15 Konc. solistów 
6.30 Kai. Rad. 6.37 Konc. 7.15 Muz. popul. 
8.00 Muż. rozryWk. 8.30 Dla dzieci młod­
szych .L5Q Pieśni polskie 9.05 Muz. pol­
ska 10.00 Kóric. muz. operowej — śpiewa 
Ł Ckriisó 10.55 Końc. solistów’ 11.3'0 Muz. 
1 aktüciln. 12.10 Muz, ńófcrywk. 12.25 Ra- 
dzlłsfckś muz. lud. 13.00 'Przerwa 15.30
Dla dziecj 16-20 Tydzień Muzyki Rumuń- 
£kiej — Ovidiu V’ärga: Oratorium „Iskra 
wyzwolenia 17.00 ,,2 życia Związku Ra­
dzieckiego“ 17.30 Muz. lud. 18.00 Utwory 
skrzypcowe w wyk. Idy Händel 18.20 Ko- 
iespońdencfa z zagranicy 18.35 Z cyklu 
„Symfonia Czajkowskiego — VI — Symfo­
nia' h-moH — wyk. Ork. Symf. pod' dyr. 
Golowanowa 19.30 ,,Na fali humoru i sa­
tyry“ 20.30 Gra Ork. Tan. 21.00 Odpowie­
dz! Fali 49 21.12 Z cyklu: „Radzieccy 
kompozytorzy pieśni masowych“ — Wła­
dimir Zacharów 21.40 Reporiaż literacki 
22.00 Sprawozdanie z Lekkoatletycznych 
MiŚtrzóśtw Europy w Bernie 22.30 „Arcy- 
flzifeła Muzyki Kameralnej“ — Fryderyk 
Smetana: Kwartet smyczkowy „Z mojego 
życia”.

fali 367 m.

. Program dnia: 7,43 13.05 Wiad. 7.50 
14.00 18-15 21.30 23.55

8,00 Muz. rozrywk. 8.30 Dla dzieci, 
micöszycfi 8.50 Pieśni polskie 9.05 Muz. 
polska 10.00 Przerwa 13.10 Przegląd prä- 
ś? stołecznej 13.15 Kortc. rozrywk. 14.10 
Muz., baletowa 15.00 Muz. 15.15 Konc. .so­
listów 15.40 ..Swójśkie melodie” 16.00 
Muz. dlś wszystkich 16.40 Muz. tan. 17.00

Stowarzyszenia Naukowo-Technicz­
ne Inżynierów i Techników Górni- 

------ i Techników 
organizują 

zainteresowanych

krynicy Zjazd 
? poświęcony 

racjonalizacji gospo- 
-J mineralnych w

ctw£ oraz Inżynierów i 
Przemysłu Naftowego 
prży współpracy : ‘ 
instytucji i organizacji w dniach 3 
i 4 września br. w T* 
Naukowo - Techniczny 
„Zagadnieniom i 
darki złożowej wód 
Polsce“.

Będzie to pierwszy 
w historii polskich

tego typu zjazd 
uzdrowisk.

Tematyka zjazdu obejmuje całość 
zagadnień geologicznych, wiertni­
czych, eksploatacyjnych, chemicznych, 
a nawet prawnych dotyczących tego 
zagadnienia.

Referaty i koreferaty powierzone 
zostały najwybitńiejsżyih fachowcom 
z dziedziny balneotechnikr-

Cenna inicjatywa NOT winna do­
prowadzić do długo oczekiwanej rea­
lizacji unowocześnienia systemów 
eksploatacji naszych źródeł mineral­
nych.

JACK

Odpowiedzi redakcji
MAREK R. Zqodnie z przepisem art. 3 

Ustawy z 26 lutego 1951 r. (Dz. Ustaw 
RP Nr 10 poz. 75) domy Jednorodzinne. 
rńaJĄce nie więcej niż pięć izb, jeżeli mie­
szka w nich właściciel, nie podlegają 
przepisom o publicznej gospodarce loka 
Idfhi.

FÄRMACEUTKA Z PROWINCJI. Prosi­
my o podanie dokładneqo adresu dla 
wiadomości Redakcji.

BOGDAN K. Może Obywatel dojść do 
posiadania domku jednorodzinnego przez 
zapiśanie się na członka jednej ze Spół­
dzielni Budnwlano-Mieszkaniowyr.n. Spół­
dzielnie Mieszkaniowe są organ-zowane w 
określonych środowiskach zawodowych 
przez pracowników instytucji. Organizu­
jąca się Spółdzielnia zwykle nakreśla so­
bie plan inwestycyjny, obliczony ściśle na 
ilość członków tej spółdzielni, rekrutują­
cych się z danego środowiska osób.

ADAM ZIENC. Termin przyjmowania 
zapisów na semestr Jesienno-zimowy Wy 
działu Zaoczneqo Szkolenia Z-iwodowegc 
przy Technikum Handlowym Min. Handlu 
Wewn., mieszczącego się w Warszawie ul. 
Szpitalna 5, mija 15 września br.

Jesienny egzamin kolei
VT IESIĄCE jesienne: wrzesień,

październik i listopad, to okres 
szczytowego nasilenia przewozów to­
warowych kolei. To najgorętszy okres, 
wymagający przetran.-pi^rtowania w 
krótkim czasie olbrzymiej ilości sezo­
nowych ładunków masowych — 
przede wszystkim ziemiopłodów, jak: 
zboże, ziemniaki, buraki cukrowe, wa­
rzywa i owoce — oraz innych arty­
kułów, (np. opal), niezbędnych do na­
leżytego zaopatrzenia ludności miast 
i wsi o-raz ośrodków pi-zemysłowych.

Dzięki gospodarce planowej stwo­
rzone zostały odpowiednie warunki 
obiektywne umożliwiające zarówno 
PKP. jak i jej użytkownikom (na­
dawcom i odbiorcom), wykonanie tych 
trudnych zadań przewozowych. • Usta­
lone zostały m. in. zawczasu dokład­
ne plany załadunku i wyładunku to­
warów, dla poszczególnych resortów 
gospodarczych. Przesunięte zostały 
odpowiednio na grudzień oraz na I, 
II i III kwartał przewozy masowych 
ładunków niesezonowych (kamień, 
kruszywo, drewno, piasek itp).

Jed-näk pomimo tych kroków i po­
siadanych już doświadczeń tyzeba zdać 
sobie jasno sprawę z tego, że wyko­
nanie tegorocznych* przewozów je­
siennych jest o wiele trudniejsże, 
niż w latach ubiegłych.

Oto w okresie lat 1949—53 przewozy 
ładunków kolejami wzrosły o 51 proc.

przekraczając zadania planu 6-letnieqc 
o blisko 2 proc. A w obecnym półro 
czu br. musimy przewieźć zwiększoną 
o 6,5 proc, w stosunku do tegoż okresu 
z roku ubiegłego, rńasę towarową przy 
jednoczesnym zmniejszeniu kośztów wła­
snych przewozu o 3,1 proc.

TASNE jest, że powodzenie kam- 
^panii przewozów jesiennych zale­
ży przede wszystkim od sprawno­
ści całego äpärätü kolejowego i od 
stopnia przygotowania się do tych 
zadań przez PKP. Ministerstwo Kolei 
musi więc zabezpieczyć pełną zdol­
ność załadowczą nä IV kwartał i na 
poszczególne miesiące tego kwartału.

Wszyscy pracownicy transportu ko­
lejowego, a w szczególności maszy­
niści manewrowi, ustawiacze, dyżur­
ni ruchu, dyśpózyto-rzy, kierownicy 
pociągów, pracownicy służby handlo­
wej, drogowej i warsztatowej muszą 
zdobyć się w tym okresie na wielki 
wysiłbk, aby zapewnić regularność 
biegu pociągów, rytmiczną pracę wę­
złów i stacji, poprawę współczynnika 
obrotu wagonów oraz techniczną 
obsługę punktów ładunkowych i 
bocznic.

2e brać kolejarska należycie ro­
zumie doniosłość zadań, jakie stają 
przed transportem kolejowym w te­
gorocznej kampanii przewozów je­
siennych dowodzą zobowiązania po­
dejmowane przez tysiące pracowni­
ków 'kolejnictwa w zakresie podnie-

sienią sprawności pracy kolei i uru­
chomienia istniejących rezerw.

Zobowiązania te, które się wiążą 2 
„Dniem Kolejarza“, podjęło już m. in 
przeszło 15 tysięcy pracowników DOKP 
Warszawa i 10 000 pracowników DOKP 
Gdańsk. Podobne zobowiązania podej­
mują kolejarze innych dyrekcji i wę­
złów kolejowych.

]VTAJWIĘKSZY wysiłek wszystkich 
kolejarzy, najwyższy stopień go­

towości wszystkich służb PKP nie 
są jednak w stanie zapewnić pełnego 
powodzenia kampanii przewozów je­
siennych, jeżeli klientela kolei, a więc 
załadowcy i odbiorcy ładunków ko­
lejowych nie zacieśnią współpracy z 
koleją o wykonanie planu przewo­
zów jesienych.

A doświadczenia roku ubiegłego i 
lat poprzednich, wykazały, że bardzo 
wiele trudności, zakłóceń i opóźnień 
w transporcie ładunków sezonowych 
wynikło nie z winy kolei, lecz właś­
nie z winy jej użytkowników.

Samo niepełne wykorzystanie łado­
wności wagonów przez nadawców 
uniemożliwiło kolei przewiezienie 
blisko 2 min. ton dodatkowych ładun­
ków w okresie jednego tylko (czwar­
tego) kwartału r. ub. Nadmierne prze­
trzymywanie wagonów — (głów­
nie przy wyładunku), powodowało w 
latach ubiegłych bezproduktywne 
przestoje setek tysięcy wagonów to­
warowych i to właśnie w okresie je­
siennego nasilenia.

Wprawdzie z roku na rok, w wy­
niku zaostrzenia dyscypliny przewó- 
zowej, ilość przetrzymywanych wa­

gonów na postojach zmniejsza się, 
ale jest ich nadal za wiele.

Średnia dzienna przetrzymywanych 
wagonów na postojach wynosiła w 
październiku ub. r. 1680, w listopadzie 
— 1549, w grudniu — 1931 wagonów 
Dajie to przeciętną za cały IV kwartał 
ub. r. przeszło 150 tysięcy, wagonow 
przetrzymanych ponad 24 godziny i wy­
łączonych z obrotu z winy użytkowni­
ków kolei.
Obniżenie zdolności przewozowej 

kolei powodowało również zbyt czę­
ste reekspedycje wagonów, wykorzy­
stywanie transportu kolejowego na 
trasach zbyt krótkich, np. w obrębie 
wężła kolejowego jednego miasta 
(Warszawa, Łódź), a wreszcie nie- 
równomierność naładunku, tj. ogrom- 
ńe natężenie przewozów w III deka­
dzie, spadek przewozów w I i II de­
kadzie każdego miesiąca. Podobnie 
zreśztą rzecz się miała w poszczegól­
nych dniach tygodnia: slaby załadu­
nek w niedzielę i w pierwsze dni ty­
godnia — niewspółmierny wzrost pod 
koniec tygodnia. A przecież rytmicz­
ność jest żelazną zśsadą właściwej j 
organizacji präcy we wszystkich ga­
łęziach gospodarki i transport kole­
jowy nie może być od tej zasady 
wyjątkiem.

Te i wiele innych faktów obniża­
jących zdolność przewozową kolei — 
to główne grzechy użytkowników ko­
lei. I dlatego pracownicy służb tran­
sportowych w ministerstwach, cen­
tralnych zarządach i poszczególnych 
zakładach pracy muszą bezwzględ­
nie przestrzegać postanowień Uchwa­
ły Prezydium Rządu z dn. 3. X.

1953 r. o planie przewozów w okresie 
czwartrgo kwartału. Nakładają one 
obowiązek na użytkowników kolej 
pełnego wykorzystywania ładowno­
ści i pojemności wagonów, przestrze­
gania równomierności załadunku w 
ciągu tygodnia i miesfaba, stosowa­
nia w najszerszym zakresie właści­
wej marszrutyzacji nadawczej, do­
konywania operacji ładunkowych w 
niedziele i święta, a wreszcie bez­
względnego przestrzegania, aby czyn­
ności załadunku i wyładunku były 
dokonywane bezpośrednid po podsta­
wieniu wagonów na punkty ładun­
kowe, co przyspieszy wykorzystanie 
taboru dla innych przewozów.

V-' kampanii przewozów jesiennych 
szczególna uwaga żwrócóńa być musi 
na przewóz ziemniaków i buraków cu­
krowych. Należy dążyć do teqo, aby jak 
największa ilość ziemniaków została 
przewieziona przed rozpoczęciem kam­
panii buraczanej i przed mrozami.

rp AK więc, tylko surowa dyscyplina 
A transportową, ścisła współpraca 

Wszystkich jednostek gu^ódarcżych i 
administracyjnych z PKP, pełne zro­
zumienie ważności kampanii przewo­
zów jesiennych przez wszystkich u- 
żytkowriików kolei w oparciu o o- 
fiarną pracę służby ruchu i służby 
technicznej PKP. jest w stanie za­
pewnić pomyślne przeprowadzenie 
kampanii przewozów jesiennych, a 
tvm samvm zagwarantować należyte 
zaopatrzenie ludności miast i wsi 
w artykuły kohsumcyjhe. a pize- 
myslu w niezbedne surowce.

T. D,

Przemysłowe „grzechy dzieciństwa’'

Zjazd naukowy gospodarzy złóż wód mineralnych
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Termin otwarcia wystaw coraz bliższy
Już za kilka dni będziemy podziwiać

Jadą „ciężkie pociągi“

Kolejarze olsztyńscy realizują zobowiązania
podjęte dla uczczenia swego święta

owoce pracy najlepszych rolników województwa
ośmiu miastach powiato- 

których w ciągu dwóch naj- 
tygodni otwarte zostaną po- 

wystawy rolnicze, trwają 
przygotowania.

(il) W 
wych, w 
bliższych 
w. a to we 
gorączkowe do nich 
W Kętrzynie, gdzie otwarcie wysta­
wy. nastąpi 29 bm. zabudowa terenu 
dobiega końca. W Iławie prace przy­
gotowawcze są daleko zaawansowane.

W pow. lidzbarskim, w wyniku 
współzawodnictwa do udziału w wy­
rwie rolniczej dopuszczono 406 chło­
pów indywidualnych, 23 PGR, 3 spół­
dzielnie produkcyjne oraz POM z 
Lidzbarka i Dobrego Miasta. POM 
wystawią sporo maszyn i narzędzi

800 dzieci kolejarzy
wypoczęło na koloniach letnich

Coraz więcej młodzieży woj. ol­
sztyńskiego korzysta z kolonii letnich, 
rozmieszczonych w najrozmaitszych 
i najbardziej atrakcyjnych miejscowo­
ściach.

M. in. w 4 ośrodkach kolonijnych 
zorganizowała w br. odpoczynek dla 
dzieci swych pracowników DOKP w 
Olsztynie. Ponad 800 młodych dziew­
cząt i chłopców skorzystało z tych 
kolonii, nabierając sił do wkrótce roz­
poczynającej się pracy — nowego ro­
ku szkolnego. (oz)

Aktyw gromadzki gm. Kiwity
nie interesuje się skupem zboża

(ii) Skup zboża da je z każdym dniem 
coraz lepsze wyniki. Powiększa się 
również ilość zbiorowych dostaw zbo­
ża, organizowanych samorzutnie przez 
całe gromady. W pb. tygodniu chłopi 
z gromady Łubianka w pow. braniew 
skim sprzedali Państwu w manife­
stacyjnej i zbiorowej odstawie 3.850 
kg zboża w ciągu jednego dnia. W 
pow, węgorzewskim po Miczułąch i 
Ruskiej Wsi już trzecia gromada wy­
wiązuje się z obowiązkowych dostaw

Nowe apteki
w Olsztynie i irojeiuództiuie

Olsztyńskie Przedsiębiorstwo Aptek 
Społecznych projektuje w końcu br. 
lub w początkach przyszłego roku 
uruchomienie w Olsztynie laborato­
rium kontrolnego. W nowootwartej 
placówce będą poddawane wnikliwej 
kontroli jakościowej wszelkie lekar­
stwa.

Na Starym Mieście w niedługim 
czasie zostanie otwarta nowa apteka, 
a do końca bież, roku do 41 istnie­
jących — dojdą dwa nowe wiejskie 
punkty apteczne. Powstaną one w 
Kandytach i Piasecznie, pow, iławiee- 
kiego .(oa)

śladem naszych Interwencji
Olsztyńskie przedsiębiorstwo aptek wy­

jaśnia, że apteka nr 3 w Olsztynie nie 
przyjęła 08 klientki butelek, gdyż przy­
niesione przez nią nie mają zastosowania 
w aptekach.

Butelki takie (po lekach przygotowa­
nych w wytwórniach farmaceutycznych) 
skupują placówki centr. odpadków użyt­
kowych.

♦
Ogrodzenie o którym pisaliśmy w felie­

tonie „Kulą w płot“ — zostało przez Od­
dział PKP Już ustawione.

4»
Na naszą notatkę, skierowaną pod 

adresem zakładu pogrzebowego otrzy­
maliśmy wyjaśnienie, z którego wynika, 
że przedsiębiorstwo to powstało dopiero 
1.VII. br., znajduje się jeszcze w stadium 
organizacji 1 nie dysponuje pełnym wypo­
sażeniem. Wspomniany przez nas cennik 
znajdze zastosowanie dopiero w chwili 
uruchomienia własnej produkcji trumien.

♦
PSS nadesłało nam wyjaśnienie na na­

sze uwagi dotyczące estetyki w jej skle­
pach.

Tak więc kierownikom sklepów nr 6 
i 50 zwrócono uwagę na zakaz wyrzuca­
nia , makulatury do śmietników. Podwór- 

* ko przy sklepie nr 1 1 2 oczyszczono. Za­
łodze sklepu nr 1 zwrócono uwagę na mu­
chy w gablotkach. Natomiast PSS jest 
zdania, że zaaprobowana przez Wydz. Bud. 
Prez. MRN lokalizacja kiosków w Olszty­
nie jest właściwa (ostatnio — już lepiej) 
zaś wyposażenie sklepów nabiałowych 
w baseny nie podniesie higieny sprzeda­
ży mleka ze względu na brak w wię­
kszych sklepach wody bieżącej.

(r)
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KINO „ Odrodzenie” zamiast do­
tychczasowych dwu seansów dzien­
nie z dniem 1 września wyświetlać 
będzie co dzień trzy seanse, początki 
których wyznaczono na godz. 16, 18 
i 20. Kinomani olsztyńscy powinni 
być więc z tego zadowoleni, zwięk­
szy to bowiem „przepustowość” kina, 
co z kolei wpłynie niewątpliwie na 
rozładowanie kolejek przed kasami 
kinorwymi.

C© i GDZIE?»
„Chory z uroje- 

wykonaniu Państw. Teatru Lu- 
Warszawy. Pocz. godz. 20.

KINA
— „Kariera w Paryżu“, godz.

Teatr im. Jaracza 
nia“ — w 
dowego z

Polonia
17. 19.30 

Odrodzenie — „Tragiczny pościg“, prod.
włoskiej, godz. 17.30 i 20" 

Awangarda — „Błyskawica“,
i 19.30

¥
Apteka dyżurna — Spofeesna

re Miasto nr 2 
Pogotowie Ratunkowe — ul.

tów 82, tel. 09 i 22-22 
Straż Pożarna — tel. 08 

godz. 17

nr 2, Sta-

Partyzan-

rolniczych, pozostali — eksponaty ho­
dowlane i roślinne.

Z chłopów indywidualnych na szcze­
gólne podkreślenie zasługują osiągnię­
cia Mieczysława Podolaka z grom. 
Rożyn. W ciągu trzech ostatnich lat 
Podolak zwiększył wydajność z 1 ha 
żyta o 7 q pszenicy o 14 q ow­
sa o 15 q, a buraków cukrowych 
o 100 q. Ten wzorowy racjonaliza­
tor i plantator został w ub. r. od­
znaczony Brązowym Krzyżem Zasłu­
gi.

W wystawie rolniczej weźmie rów­
nież udział spółdzielnia produkcyjna 
w Blankach. Uzyskała ona z 1 ha w 
bież kampanii żniwnej 24 q psze­
nicy, 20 q owsa i 19 q żyta. Spół­
dzielcy z Blank zobowiązać się zwięk­
szyć wydajność mleka od jednej kro­
wy o 300 litrów w stosunku do ub. r. 
Blanki pokażą na wystawie wiele 
eksponatów produkcji roślinnej, jak: 
len, owies, żyto i pszenicę oraz oka­
zy własnej hodowli.

W pow. ostródzkim według niepeł­
nych jeszcze danych w wystawie weź­
mie udział 124 chłopów oraz 10 spół­
dzielni produkcyjnych i PGR. W gro­
nie wystawców znajduje się m. in. 
istniejąca zaledwie od pół roku spół­
dzielnia produkcyjna Stembark w gm. 
Grunwald. Pokaże ona żyto, którego 

zboża. Jest nią wieś Kai w gm. Wę- 
gorzewo-Wieś.

W pow. działdowskim przoduje w 
dostawach gromada Zabiny. Do 18 bm. 
chłopi z Zabin zrealizowali plan już 
w 111 proc. Bardzo pomyślnie skup 
zboża przebiega również w gm. Lidz­
bark Welski i w gm. Iłowo. Z mie­
szkańców tych trzech gmin powinni 
brać przykład wszyscy chłopi naszego 
województwa.

A ot-o co donosi nam korespondent 
St. Sz. o skupie zboża w pow. lidz­
barskim. Do 20 bm. chłopi tego po­
wiatu wykonali plan obowiązkowych 
dostaw zboża w 44,7 proc. W jego 
realizacji przodują chłopi gminy Lu­
bomino, którzy osiągnęli już 77,2 proc, 
planu miesięcznego oraz chłopi z gm. 
Glebowo — 58.5 proc. Realizację pla­
nu miesięcznego 
w której tempo 
słabe. Winę tego 
ny i gromadzili, 
pomniał o wielkim gospodarczym zna­
czeniu planowego skupu zboża. W re­
zultacie aktyw ten nie mobilizuje chło­
pów do odstaw zbiorowych i nie uła­
twia rolnikom prac związanych z 
omłotami. W gm. Kiwity — „każdy 
sobie rzepkę skrobie“. I dlatego skup 
w gromadzie „leży“.

Dobrze natomiast spisują się chłopi 
z gm. Lidzbark. Zorganizowano tu 
ostatnio dwie zbiorowe odstawy do 
punktów skupu, w wyniku których 
chłopi z grom. Rogórz sprzedali Pań­
stwu 18 ton zboża, a chłopi z grom. 
Samolubie — 9 ton.

hamuje gm. Kiwity, 
dostaw jest bardzo 

ponosi aktyw gmin- 
który jak gdyby za-

Piszą junaczki z brygad rolnych

Przyjemna praca-dobry zarobeki... imprezy 
W bieżącym miesiącu rozpoczął się 

kolejny turnus brygad rolnych SP, 
które pAybyły do naszego wojewódz­
twa „na odsiecz“ rolnictwu. Pracują 
one na polach dopomagając gospodar­
stwom w szybkim sprzęcie zbóż i ter­
minowym wykonaniu wszystkich prac 
polowych.

W województwie naszym przebywa 
dość spora ilość młodzieży SP przy­
była tu z woj. krakowskiego, łódzkiego 
i rzeszowskiego.

Junacy i junaczki opisują w li­
stach do redakcji swe wrażenia z po­
bytu w brygadzie. Ostatnio otrzyma­
liśmy taką kolejną „porcję“ listów.

I tak junaczka Krystyna Kalinow­
ska z 493 brygady SP zatrudniona

OLSZTYŃSKI „Pedet“, który w o- 
kresie miesięcy letnich zawiesił go­
dziny otwarcia „Domu” w niedzielę, 
wprowadza je obecnie z powrotem. 
Tak więc od 1 września olsztyński 
dom towarowy czynny będzie w każ­
dą niedzielę w godz. 10—14.

W DNIU dzisiejszym rozpoczyna się 
w PDT kiermasz jesienno-zimowy. 
Oprócz artykułów przemysłowych i 
konfekcyjnych, w czasie kiermaszu 
bogato zaopatrzone zostaną stoiska 
„szkolne”. W sprzedaży znajdą się 
więc poszukiwane przez młodzież 
szkolną bruliony stukartkowe, kred­
ki „Harcerz”, cyrkle, zeszyty, bloki 
rysunkowe itp.

PRZYPOMINAMY, że w dniu dzi­
siejszym o godz. 18 w świetlicy PKS 
przy ul. Okrzei, TKFN Nr 7 organi­
zuje kolejne spotkanie z mieszkańca­
mi swego rejonu. Po części oficjalnej 
odbędzie się bogata część artystycz­
na.

NA ODCINKU od dworca PKS do 
rogu ul. Mazurskiej pracownicy 
WPRD przebudowują nawierzchnię 
chodiKka. Po zakończeniu robót rów­
nież i ta część ul. Partyzantów otrzy­
ma dwukierunkową aleję pieszą, (zb)

poletkach doświadczalnych 
normalnych obszarach upra- 

Wśród eksponatów wysta- 
znajdują się również okazy

zbiór wyniósł *26 q z 1 ha oraz kro­
wę rekordzistkę. Inną krowę zapre­
zentują spółdzielcy z Tomaszewa. Jej 
przeciętna udoju w skali rocznej wy­
nosi 4.250 litrów mleka.

PGR Szyldak, jeden z największych 
w woj. olsztyńskim zespół produkcji 
nasion selekcyjnych, zgłosił na wysta­
wę okazy bydła nizinnego i krzyżów­
ki czerwono-duńskiej, maciorki i 
knurki hodowlane oraz okazy żyta, 
pszenicy, jęczmienia, owsa, łubinu pa­
stewnego i kukurydzy, wyhodowanych 
bądź na 
bądź na 
wowych. 
wowych 
produkcji roślinnej i hodowlanej An­
drzeja Laby z Ligowa, Kazimierza 
Szulczewskiego z Binowa oraz in­
struktora rolnego z Biesalu — Józe­
fa Chuszczy, którego rasowa maciora 
daje w dwóch miotach w ciągu ro­
ku — 28 prosiąt.

W pow. Iława do udziału w wy­
stawie rolniczej zgłosiło się dotych­
czas 184 chłopów, 15 spółdzielni pro­
dukcyjnych, 26 gospodarstw rolnych, 
2 POM i 7 GOM. Wśród chłopów na 
szczególne podkreślenie zasługują zre­
alizowane zobowiązania Tomasza Dłu- 
gołęskiego z grom. Frygnowo. Uzy­
skał on zbiór z 1 ha 25 q pszeni­
cy, 25 q żyta, 320 q buraków cu­
krowych oraz 280 q ziemniaków. 
Przychował on również dwie krowy, 
jedną jałówkę^* 6 sztuk trzody chlew­
nej oraz 2 maciory.

W pow. szczycieńskim do udziału 
w wystawie rolniczej dopuszczono już 
350 chłopów indywidualnych, a wśród 
nich małorolnego chłopa z grom. 
Swiętajny — Stanisława Wiśniew­
skiego. Posiada on tylko 2,5 ha ziemi, 
lecz jego wyniki hodowlane zasługują 
na pełne uznanie. We współzawod-

Kilkanaście tysięcy różnych imprez
przygotowuje we wrześniu TPP-R

Kilkanaście tysięcy imprez przygo­
towały już zarządy poszczególnych 
placówek TPPR w naszym wojewódz­
twie z okazji Miesiąca Pogłębiania 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej.

Rozpocznie je raid kolarski „Szla­
kiem Zwycięstw Armii Radzieckiej“, 
który przebiegać będzie przez północ­
ną część naszego województwa, a za­
kończy się 12 września w Olsztynie. 
W dniu tym kolarze biorący udział 
w raidzie złożą wieńce u stóp Pom­
nika Wdzięczności. Jednocześnie w 
kilku punktach Olsztyna odbywać się 
będzie wielki „Festyn przyjaźni“. 
Również w Biskupcu w terminie je­
szcze bliżej nie określonym trwać bę­
dzie w tamtejszym parku przy PDK 
pionierski „Festyn przyjaźni“ z udzia­
łem przedstawicieli młodzieży z całe­
go województwa.

O rozmiarach uroczystości wrześnio­
wych dowodzą następujące cyfry. 
Zorganizowanych więc będzie około 
3.200 akademii i wieczornic, 100 „Fe­
stynów Przyjaźni“, 7000 odczytów i 
pogadanek, w tym ponad 1.000 ilu- 

na polach gospodarstwa w Głady­
szach (zespół PGR Śłabity), pisze o 
osobistych korzyściach w brygadzie. 
Junaczki z tej brygady chcąc pod­
nieść wydajność .pracy zorganizowa­
ły u siebie doraźny kurs szkoleniowcy 
obsługi kombajnów, który ukończyły 
z pomyślnym wynikiem. Dziś współ­
zawodniczą one ze „starymi“ i obez­
nanymi z pracą połową kombajnista­
mi spośród załogi PGR. Że pracują 
„na medal“ dowodzi tego praca ju- 
naczek: Elżbiety Kamińskiej oraz Te­
resy Kersten, które osiągają dzien­
nie po 130 proc, normy. Junaczki 
otrzymują za wykonywaną pracę wy­
nagrodzenie według stawek robotni­
ków zatrudnionych w PGR. Jak pi­
sze nasza informatorka, te które nie 
ociągają się w pracy mogą zarobić 
dziennie ok. 50 zł.

Junaczki nie narzekają na brak 
rozrywek. Wyłoniły spośród siebie 
zespół artystyczny, który nie tylko 
umila czas im samym, ale i mieszkań­
com okolicznych gromad. Zespół ar­
tystyczny 493 brygady zorganizował 
kilka występów w sąsiednich spół­
dzielniach produkcyjnych.

Miejski Handel Detaliczny
otworzył „kiermasz szkolny“

(wr) Od poniedziałku 23 bm czyn­
ny jest w hali obok placu gen. Świer­
czewskiego „kiermasz szkolny“ zorga­
nizowany przez MHD. Już w pierw­
szych dwóch dniach wielu konsumen­
tów zakupiło tu dla swych dzieci po­
trzebne artykuły szkolne. Szczegół» 
nym powodzeniem cieszyły się kred­
ki, zeszyty, farby oraz poszukiwane 
od dłuższego czasu pędzelki.

W dziale konfekcji sprzedano m. in. 
poważną ilość komplecików dziewczę­
cych, choć stoisko z odzieżą nie zo­
stało właściwie zaopatrzone. Kilka 
granatowych ubranek dla dzieci w 
wieku ok. 7 lat i kilkanaście płasz­
czy chłopięcych w jednym rozmiarze, 
płaszczyki podgumowane i peleryny — 
to stanowczo za mało. Brak bowiem 

nictwie wystawowym ob. Wiśniewski 
zobowiązał się uzyskać od swoich 
krów rasy nizinnej po 1 tys. mleka 
rocznie z zawartością 3 proc, tłusz­
czu. Sekretarz zarz. koła grom, we 
wsi Romany — Edward Grzeszczak 
pokaże na wystawie owce własnej 
hodowli, dające rocznie po 5 kg czy­
stej wełny, a Władysław Jarząbek z 
gm. Rumy — piękny okaz indora, 
ważącego Donad 13 kg oraz eksnonaty 
produkcji roślinnej.

Rolnicze wystawy powiatowe za­
powiadają się więc, jak z tych kilku 
przykładów wynika, niezwykle inte­
resująco. Nic dziwnego, że już dziś 
budzą one wśród rolników zrozumia­
łe zaciekawienie. Wzrasta ono w 
miarę zbliżania się terminu otwarcia 
wystaw rolniczych.

Przed wrześniową konferencją LK

Poważne osiągnięcia olsztyńskich kobiet 
w pracy zawodowej i społecznej

Dzięki szeroko stosowanemu współzawodnictwu pracy oraz podejmowa­
niu licznych zobowiązań produkcyjnych członkinie Ligi Kobiet w woj. 
olsztyńskim uzyskują duże sukcesy w pracy zawodowej i społecznej.
Do przodujących i wyróżniających I 

się kobiet w Olsztynie należą człon-' 
kinie LK z kół blokowych Nr 12, 13, 
14 i 15. Urządziły one dla dzieci ogró­
dek jordanowski, a koło Nr 90 wyróż­
niło się w odgruzowaniu miasta. Po­
dobnymi osiągnięciami legitymują się 
członkinie LK z miast powiatowych, 
miasteczek i wsi.

strowanych przezroczami 1 filmem. 
Imprez artystycznych odbędzie się po­
nad 1.000, ok. 500 imprez sportowych, 
1900 wieczorów dyskusyjnych i oko­
ło 1000 wycieczek do kin, z miejsco­
wości pozbawionych tej kulturalnej 
rozrywki. Pomoc gromadom, spółdziel­
niom produkcyjnym i PGR w wy­
cieczkach nieść będą zakłady pracy 
z miast, które sprawują patronat nad 
tymi miejscowościami. Jednocześnie 
odbędzie się ponad 350 spotkań robot­
ników stosujących radzieckie metody 
pracy, miczurinowców i uczestników 
wycieczek do ZSRR z mieszkańcami 
wielu miejscowości.

Na nowozorganizowanych kursach 
języka rosyjskiego, które powstaną 
w liczbie 214 — uczyć się będzie o 
wiele więcej osób niż w ub. roku.

Do tego trzeba dodać 2.400 gazetek 
ściennych, setki gablot, wystaw, kier- 
maszy książkowych, konkursów, spot­
kanie z budowniczymi Pałacu Kultu­
ry i Nauki, które odbędzie się 19 
września w estródzkiej „wagonówce“ 
i prawdopodobnie w Olsztynie i wiele 
spotkań z literatami i studentami, 
którzy zdobyli wiedzę w Kraju Rad.

Przewiduje się, że szeregi TPP-R w 
ciągu września wzrosną w naszym 
województwie o ok. 20.000 nowych 
członków. Tak więc w ciągu trwania 
Miesiąca wydana będzie w Olszityń- 
skiem dwustutysięczna legitymacja 
TPP-R. (R)

Jl

właściwy punkt
sprzedaży ziół

Centrala Zielarska posiada w Olsz­
tynie jedną tylko placówkę (przy ul. 
Warszawskiej). Lokal ten nie odpo­
wiada jednak w zupełności swemu 
przeznaczeniu, jest bowiem bardzo 
szczupły i w dodatku położony z dala 
od śródmieścia, a zwłaszcza od hali 
targowej. Toteż nic dziwnego, że sy­
tuację taką wykorzystują pokątni 
sprzedawcy ziół operując właśnie na 
olsztyńskich targowiskach, przy czym 
często towar oferowany przez nich 
nie odpowiada wymogom leczniczym.

Wydaje się nam, że co najmniej , je­
den z licznych kiosków, jakie usta­
wiono ostatnio wokół hal targowych 
powinien być przydzielony Centrali 
Zielarskiej. Wpłynęłoby to niewątpli­
wie na lepsze zaopatrzenie mieszkań­
ców naszego miasta w zioła, a w Cen­
trali na wykonywanie planów, (j) 

sezonu

płaszczyków szkolnych, granatowych 
spódniczek i fartuszków, czy białych 
bluzeczek. Stąd wniosek, że Centrala 
Odzieżowa i Spólnota Pracy nie przy­
gotowały się odpowiednio do 
szkolnego.

Niedostateczne jest również 
tizenie działu skórzanego, w 
już po jednym dniu kiermaszu 
ment znacznie się przerzedził, 
pełnienia nie widać.

Jest rzeczą godną pochwały, że 
MHD otworzyło kiermasz w odpowie­
dnim czasie, jednak zaopatrzenie po­
zestawia dużo do życzenia. Toteż są­
dzimy, że zarówno MHD jak i zainte­
resowane hurtewnie, a więc C. O., 
Centrcgal, CHPS, Spólnota Pracy czy 
CHPP niezwłocznie uzupełnią braki.

zaopa- 
którym 
asorty- 
a uzu-

W przededniu zbliżającego się 
„Święta Kolejarza“ oraz wzmożonych 
przewozów jesiennych w oddziałach 
eksploatacyjnych PKP w Olsztynie 
oraz w parowozowniach odbyły się o- 
statnio narady robocze poświęcone ob­
niżce kosztów własnych. Narady te 
wzbudziły zainteresowanie szczegól­
nie wśród drużyn parowozowych po­
ciągów towarowych, które podjęły zo­
bowiązania produkcyjne dotyczące: 
zabezpieczenia „zielonej drogi“ oraz 
formowania i wożenia ciężkich pocią­
gów.

Pierwszy zapoczątkował realizację 
tych zobowiązań oh. Szwaja. Prze­
prowadził on na szlaku Iława — Ol­
sztyn pociąg o ciężarze 2.320 ton. W 
ślad za nim do czynu przystąpił ma­
szynista Jankowski przewożąc na 
szlaku Olsztyn — Korsze 2.577 ton, a 
maszynista Stefan Sakowicz 2.400 ton. 
Również dobre wyniki osiągnął ma­
szynista Rykowski oraz Wojciech Gaj- 
lewicz przeprowadzając na trasie 
Korsze — Gierdawy 1900-tonowy po­
ciąg.

Koło terenowe LK w Kamińsku, 
liczące 100 kobiet, zobowiązało się 
gremialnie wyruszyć w pole w czasie 
żniw. Zobowiązanie swe kobiety z Ka­
mińska zrealizowały z dużą staranno­
ścią na 5 dni przed terminem, poma­
gając miejscowemu PGR w sprzęcie, 
zwózce i omłocie ziarna.

Dzięki aktywnej pracy LK w ze­
spole PGR Talki do miejscowego ko­
ła wpisały się ostatnio 53 nowe 
członkinie. Wszystkie kobiety tego ze­
społu włączyły się do akcji żniwnej, 
a oprócz tego prowadzą plantację bu­
raków cukrowych na obszarze 12 ha.

Obok zesjpołowych nie brak czynów 
indywidualnych. Np. Stanisława Ma­
jowa z Jędrychowa zrealizowała przed 
terminem zobowiązanie podjęte dla 
uczczenia 10-lecia Polski Ludowej, 
dostarczając do miejscowej zlewni 
2.000 1 mleka, a Łutajowa z tejże gro­
mady odstawiła ponad plan 300 kg 
mięsa. Również Melania Barna oraz 
Antonina Tokarska, przodujące gospo­
dynie, dostarczyły w czerwcu br. po 
400 litrów mleka ponad plan.

Cenną inicjatywę wykazały przodu­
jące członkinie LK w zespole PGR 
Klas. Zobowiązały się one sprzątnąć 
siano ze 120 ha łąk. Podjęte zobowią­
zanie już zrealizowano, a prócz tego

i
Z nowym rokiem szkolnym

Kadry nauczycielskie powiększą się o 924 pracou/nihóuj
rok szkolny zapisze się w 
naszego szkolnictwa pod- 

wyjątkowo poważnym 
wykwalifikowancyh sił

(1) Nowy 
kronikach 
stawowego 
wzrostem 
nauczycielskich i sporą ilością zmian 
na kierowniczych stanowiskach w za­
kładach naukowych i powiatowych 
wydziałach oświaty. W ciągu ub. ro­
ku zdobyło pełne kwalifikacje nau­
czycielskie 387 osób, zdając maturę 
w rejonowych komisjach kształcenia 
nauczycieli. Ponadto wejdzie do za­
wodu 537 absolwentów liceów peda­
gogicznych i ogólnokształcących oraz 
wychowawczyń przedszkoli. Razem 
kwalifikowane kadry nauczycielskie 
powiększą się w tym roku o 924 oso­
by.

Wzmiankowane wyżej przesunięcia 
zaszły m. in. na stanowiskach dyrek­
torów liceów ogólnokształcących w 
Bartoszycach. Piszu, Górowie Iławiec-

Przez cztery dni w „Nowoczesnej“

Piosenki operetkowe, monologi i skecze 
uj wykonaniu artystów Teatru Ludowego

(czo) Zachęcona powodzeniem pierw­
szego „wieczoru niespodzianek“ zor­
ganizowanego ostatnio w lokalu „Klu­
bowej“, dyrekcja OZG postanowiła 
nadal kontynuować tę atrakcyjną, ale* 
mało jeszcze w Olsztynie praktyko­
waną formę występów artystycznych 
w lokalach gastronomicznych.

Jak się dowiadujemy, oczekują nas 
nowe atrakcje tym razem w lokalu 
„Nowoczesnej“. Dyrekcja OZG na­
wiązała mianowicie kontakt z prze­
bywającymi obecnie w Olsztynie na 
gościnnych występach aktorami war­
szawskiego Teatru Ludowego i zape- 
wn^ sobie ich udział w program^, 
na a tory złożą się piosenki operetko­
we i filmowe, skecze oraz monologi 
Wiecha.

Wykonawcami poszczególnych nu­
merów będą: znana dobrze publicz­
ności olsztyńskiej z występów w tea­
trze St. Jaracza Alicja Ursyn-Szanty- 
równa, Mira Wereszczyńska, Czesław 
Mroczek (przezabawny Tomasz Bie­
gunka w ..Chorym z Urojenia'4) oraz 
równie dobrze wspominany przez ol­
sztyńskich miłośn ków Melpomeny — 
Witold Rychter.

Dentystyczne artykuły poleca „Uran“. 
Warszawa. Hoża 43 róg Poznańskiej.
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tut Prasy .Czytelnik“■
Prenumerata miesięczna zł 5.- . Za­
mówienia i wpłaty na prenumeratę 
przyjmują wszystkie urzędy pocztowe 
oraz listonosze Ogłoszenia drobne zł 
150 za wyraz wymmiout za tekstem' 
zł 3 — za 1 mm. specjalne zł '8. - za 

wiersz Konto PKO T-717/110

Druk RSW „PR.'sä Marszałkowska 3/$
5-B-18898

Występy artystów Teatru Ludowego 
w 
już 
do

„Nowoczesnej“ rozpoczynają się 
w dniu dzisiejszym i trwać będą 
niedzieli 29 bm. włącznie, przy

W MD Ełk na czoło wysunęli się 
maszyniści Stanisław Mazurek oraz 
Marian Krzeczkowski, zwiększając to­
naż przewozu do 1.800 ton. Na pod­
kreślenie zasługuje fakt, że wszyscy 
wymienieni maszyniści mimo znacz­
nie zwiększonego ciężaru prowadzą 
pociągi bez awarii i punktualnie, (oż)

Miasto u si

Pracownicy służby zdrowia 
pomogli robotnikom PGR

Z pomocą wsi w tegorocznej akcji 
żniwnej pośpieszyli m. m. pracownicy 
olsztyńskiej służby zdrowia. 22-osobo- 
wa ekipa, składająca się z lekarzy, 
pracowników aptek i woj. wydz. 
zdrowia Prez. Woj. Rady Nar. prze­
pracowała 14 dni 
Pochwałki, pow. 
sprzątając zboże z

Dzięki pomocy z 
stwo Pochwałki pierwsze w tym. po­
wiecie zameldowało o zakończeniu 
żniw, (oz)

w gospodarstwie 
węgorzewskiego, 

80 ha.
miasta góspodar- 

dzielne kobiety pomagały robotnikom 
PGR w czasie omłotów.

Wśród członkiń LK znajduje się 
wiele przodownic, wykonujących swo­
je normy ze znaczną nadwyżką. Do 
takich należą ob. Felicja Wiśniewska 
i Maria Malarz z ogrodniczego PGR 
w Pasłęku. Przy pielęgnacji warzyw 
osiągają one stale od 160 do 180 proc, 
normy.

W bież, roku prawie półtora tysią­
ca członkiń LK w woj. olsztyńskim 
uczestniczy w konkursie hodowlanym, 
organizowanym przez ZSCh i Zarząd 
Główny LK. Ponad 1216 kobiet zor­
ganizowało zespoły hodowlane. Do ta­
kich przodujących zespołów zaliczają 
się gospodynie z gm. Marianka w 
pow. Pasłęk. Wyhodowały one w bie­
żącym roku 118 sztuk bydła, 190 sztuk 
trzody chlewnej, 216 owiec, ęraz po­
kaźną ilość kur, gęsi i kaczek. Po* 
nadto zakontraktowały i dostarczyły 
dla państwa 27 tuczników, 22 tys. li< 
trów mleka i 248 kg jaj.

Obok pracy zawodowej kobięty 
olsztyńskie poświęcają się i pracy 
społecznej, organizując liczne ‘poga­
danki na tematy związane z uprawą 
roli i hodowli.

Obecnie kobiety ęlsztyńskie przygo­
towują się do Wojewódzkiej konferen­
cji Ligi Kobiet, któja Odbędzie śię we 
wrześniu br. Podsumują one na nięj 
swoje osiągnięcia i ompwią dalszy 
udział w zagospodarowaniu i jozwo-» 
ju naszego województwa.

Najgorzej pod tym względem

kim i w Mrągowie, w liceach pe<te« 
gogicznych w Giżycku i w Ostródzie 
oraz w powiatowych wydziałach oś­
wiaty w Bartoszycach i w Biskupcu.

Na ogół wszystkie stanowiska w 
szkolnictwie są obsadzone, istnieją 
tylko powaźnó trudności z wynalezie­
niem mieszkań dla nowych nauczy­
cieli.
stoją sprawy w pow. suskim, gdzie 
miejscowe władze szkolne notują 
brak 40 mieszkań. Głód lokalowy w 
tym powiecie występuje przede wszy­
stkim w samej Iławie, a następnie 
w Suszu, Prabutach i Kisielicach.

Większe braki mieszkaniowe wy­
kazują poza tym powiaty: Pasłęk, No­
we Miasto i Morąg. Poważne trudno­
ści występują również w Małdytach, 
Miłakowie, Brzydowie i w Olsztynie.

Na terenie wsi kłopoty mieszkanio­
we są na ogół znacznie mniejsze.

czym codziennie w programie doko­
nywane będą zmiany tak, aby publicz­
ność. olsztyńska miała możność za­
poznania się z naprawdę bogatym re­
pertuarem. Przed i po występach 
trwać będzie normalny dancing przy 
dźwiękach orkiestry tanecznej OZG 
Kierownictwo „Nowoczesnej“ komuni­
kuje nam jednocześnie, że nie wpro­
wadza w czasie występów obowiąz­
kowych kart konsumcyjnych, nato­
miast obowiązywać będą karty wstę­
pu na salę w cenie 10 zł od osoby. * I

{ugłoszenia tirom


